
• 11 nagród
• 11 wyróżnień

Nasz konkurs 
„Hasło: kluby

Przez
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skusja o klubach wiejskich 
pod tytułem „Hasło: kluby". 
Organizatorami dyskusji były: 
redakcja „Głosu Wielkopolskie 
go", Wielkopolskie Towarzy­
stwo Kulturalne, oddział woje 
wódzki PUPiK „Ruch" i Wo­
jewódzki Związek Gminnych 
Spółdzielni. Organizatorzy po­
wołali sąd konkursowy, który 
dokonał oceny materiałów na­
desłanych oraz rozdziału na­
gród i wyróżnień.

Nagrody w kwocie po 1000 
zł otrzymują: Jacek Małecki z 
Leszna, Józef Stasiak z Konar, 
Irena Barczak z Jankowa Przy 
godzkiego, Alicja Dębska z Ru 
socina.

Nagrody po 600 zł: Anna 
Młynek z Kalisza, Tadeusz Ja 
nowski z Wolsztyna, Barbara 
Kabacińska z Połajewa, Fran­
ciszek Kirlo-Nowaczyk z Łęki 
Mroczeńskiej, Helena Szłabso- 
wa z Brudzewa, Stanisław Nie 
wodowski z Poznania i Henryk 
Szłabowski z Pniew.

Wyróżnienia po 250 zl otrzy­
mują: Krystyna Szulgit z Poz­
nania, A. K. Marcinek (A. Ko 
wol) z Bukowca Górnego, Wan 
da Kowalińska z Wągrowca, 
Jerzy Tarkowski z Gębie i Ka 
zimierz Grzegorzewicz z Zak­
rzewa; wyróżnienia w bonach 
książkowych po 100 zl: Małgo­
rzata Kalkowska i Maria Jopp 
z Połajewa. Marian Mirski z 
Poznania, Antoni Muszyński z 
Pępowa, Jan Nowak z Pozna­
nia, T. Apolinarska z Górzna i 
Anna Brzeszkot z Szymanowa.

Nagrody zostaną wręczone 
29 bm w Boszkowie na sesji 
teoretyczno-metodycznej, gdzie 
dokona się także podsumowa­
nia i oceny konkursu: „Hasło: 
kluby". Wyróżnienia zostaną 
przesłane pocztą, (ms)

Z Bliskiego Wschodu

Prowokacja Izraela 
wobec Libanu

Izrael dokonał w piątek 
lejnej prowokacji wobec 

ko-
Li-

banu, ostrzeliwując trzy miej 
scowości w południowej części 
tego kraju. Artyleria izraelska 
otworzyła o godzinie 8.30 cza­
su lokalnego ogień na miasto 
Bint Dżbeil. Wkrótce potem 
ostrzelano sąsiednie wioski 
Jarun, Aitarun i Blida. Ogó­
łem — jak oświadczył libański 
rzecznik wojskowy — zginęło 
6 osób, a 21 odniosło rany.

Rzecznik organizacji El 
Fatah oświadczył w piątek, że 
Izrael grupuje duże oddziały 
wojskowe wzdłuż linii rozej- 
mowej z Libanem. (PAP)

Wznowienie
procesu Stangla
W Duesseldorfie wznowiony 

został proces sądowy przeciw­
ko byłemu komendantowi obo 
zu zagłady w Sobiborze i Treb 
lince — hauptsturmfuehrerowi 
— SS Stanglowi. Jest to czwar 
te posiedzenie w przewodzie 
sądowym. (PAP)
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Zjazd Polskiego
Czerwonego Krzyża

W Warszawie rozpoczął 2-dnio- 
we obrady V krajowy zjazd Pol­
skiego Czerwonego Krzyża z udzia 
łem blisko 400 delegatów z całego 
kraju, reprezentujących ponad 
5,5 milionową rzeszę członków 
PCK. Zjazd dokona oceny dzia­
łalności tej organizacji w ostat­
nich 4 latach, wytyczy kierunki 
pracy na lata najbliższe oraz wy 
bierze nowe władze.

J. Balaguer pełni
swoją funkcję

Joaąuin Balaguer znów objął o- 
bowiązki prezydenta Republiki Do 
minikańskiej.

Sprawował on tę funkcję od 1 
lipca 1966 roku i ponownie zwy-
ciężył w przeprowadzonych ostat 
nio wyborach.

Australia wycofuje się
W piątek w Canberze podano 

do wiadomości, że Australia wy­
cofuje się z projektów budowy 
wraz z W. Brytanią ponaddźwięko
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L. Kinga, pastorObrady komitetu 

ministrów obrony
Zgodnie z uprzednio pod­

jętą decyzją, 21—22 maja 1070 
roku odbyło się w Sofii posie­
dzenie komitetu ministrów o- 
brony państw — uczestników 
Układu Warszawskiego.

W posiedzeniu uczestniczyli 
członkowie komitetu mini­
strów obrony krajów — ucze­
stników Układu Warszawskie­
go, naczelny dowódca i szef 
sztabu zjednoczonych sił zbrój 
nych oraz pierwszy zastępca 
ministra sił zbrojnych Socjali­
stycznej Republiki Rumunii 
— szef sztabu generalnego.

Komitet ministrów obrony 
rozpatrzył aktualne problemy 
związane z gotowością bojo­
wą wojsk krajów — uczestni­
ków Układu Warszawskiego.

Posiedzenie przebiegało w 
atmosferze pełnego zrozumie­
nia i zgodności poglądów wszy 
stkich uczestników na rozpa­
trywane sprawy.

Posiedzeniu przewodniczył 
minister obrony narodowej 
Ludowej Republiki Bułgarii, 
generał armii D. Dżurow.

Wysokie odznaczenia 
dla działaczy kultury
Z okazji Dnia Działacza Kul 

tury, minister kultury i sztuki 
Lucjan Motyka udekorował 22 
bm. wysokimi odznaczeniami 
państwowymi grupę działaczy 
i pracowników kultury.

Krzyż Komandorski Orderu 
Odrodzenia Polski otrzymał 
prof. Zygmunt Szweykowski 
(Instytut Badań Literackich 
PAN), a Krzyż Oficerski Ordę 

Ze­ru Odrodzenia Polski
non Kononowicz — artysta ma 
larz z Lublina. Krzyże Kawa­
lerskie Orderu Odrodzenia Pol 
ski przyznano 20 osobom, w 
tym prof. B. Wojtowiczowi z 
PWSP w Poznaniu, Złote Krzy 
że Zasługi — 20, Srebrne — 18 
i Brązowe Krzyże Zasługi — 2.

wego samolotu wojskowego o 
zmiennym układzie skrzydeł typu 
„AA-107”.

Trzy złote medale
dla polskich wyrobów

W dniach 19—21 maja odbyła 
się w Jugosławii pierwsza kon-

W nowojorskim szpitalu zmar- 
ło w piątek rano pozostałycb dwo 
je niemowląt spośród sześcioracz 
ków, urodzonych w czwartek wie 
czorem przez 25-letnią Amerykan 
kę, panią Danoff.ferencja producentów wyrobów 

cukierniczych z udziałem Polski, 
ZSRR, Węgier, NRD, Czechosło­
wacji i Jugosławii. Podczas kon­
ferencji zorganizowano degusta­
cję cukierków, czekolady i bisz 
koptów. Polskie wyroby uzyska­
ły trzy złote medale, dwa srebrne 
i cztery brązowe.

Powódź na Węgrzech
W czwartek wieczorem poprawi 

ła się nieco sytuacja w rejonach 

Abernafhy (w środku) jedzie 
na czele pochodu protesta­
cyjnego Murzynów amerykan 
skich. Uczestnicy marszu, pro 
wadzącego z Fort Yalley do 
Atlanty demonstrują przeciw­
ko dyskryminacji rasowej i 
zabiciu studentów murzyń­
skich podczas starć w uni­
wersytetach w Jackson i Au­

guście.
CAF — UPI

xxinczxa
Belgowie wygrywają X etap

Polacy utrzymują przewagę |

Po zakończeniu X etapu Wyścigu Pokoju prowadzącego 
Poznania do Frankfurtu n^Odrą po raz pierwszy zabrakło

na podium zwycięzców reprezentanta Polski. Etap zakoń­
czy! się zwycięstwem Belgów: Verstraetena przed van 
Staeycnem i Włochem Maffcisem.
Poznań bardzo entuzjastycz Wokół Starego Rynku, gdzie 

nie pożegnał kolarzy i wszyst- odbył się start honorowy zgro 
kich pozostałych uczestni- madziły się tysiące mieszkań- 
ków XXIII Wyścigu Pokoju, ców Poznania, witając burzą

z

Start honorowy na Starym Ryn­
ku.

Fot. — K. Przychodzki
północno-wschodnich Węgier dot 
kniętych klęską powodzi. W rejo­
nie tym poziom wody na rzece 
Cisie i jej dopływach zaczął się 
obniżać. W 20 wsiach rozpoczęto 
już prace sanitarno-dezynfekcyj- 
ne i mogą tam wracać mężczyźni 
w wieku od 20 do 50 lat. Podczas 
powodzi śmierć poniosły 3 osoby.

Zmarły wszystkie
sześcioraczki

Fala upałów w Egipcie
Co najmniej 41 osób zmarło na 

skutek straszliwych upałów, któ­
re panują w Egipcie. W Kairze 
notowano ponad 47 stopni Cel­
sjusza. Jest to najwyższa tempe­
ratura od 60 lat. Silny wiatr na 
wiewa jednocześnie tumany pias 
ku i pyłu. Straty powstałe wsku 
tek upałów szacuje się na tysią­
ce funtów egipskich.

Na posiedzeniu 22 bm. Rada Ministrów oceniła przebieg 
wykonania zadań gospodarczych w kwietniu i za połowę 
maja br. oraz realizacji decyzji powziętych na poprzednich 
posiedzeniach Rady Ministrów, poświęconych sprawom wy­
konania NPG.
W szczególności Rada Mini­

strów rozpatrzyła:
— realizację zadań założo­

nych w planie z uwzględnie­
niem wykonania planu pro­
dukcji podstawowych wyro­
bów;

— sytuację w transporcie 
lejowym i samochodowym 
raz wnioski zmierzające do

ko 
O- 
U-

Delegacja Sejmu 
wyjechała do KRL D 
Wczoraj po południu opuści­

ła Warszawę, udając się z re­
wizytą do Koreańskiej Republi 
ki Ludowo-Demokratycznej, de 
legacja Sejmu, której przewód 
niczy członek Biura Polityczne 
go, sekretarz KC PZPR, wice­
marszałek Sejmu Zenon Klisz 

(PAP)ko.

oklasków zawodników a zwła 
szcza drużynę polską. Kolarzy 
pożegnał, życząc im jak naj­
lepszych wyników na następ­
nych etapach przewodniczący 
Prezydium RN Poznania — J. 
Kusiak, który również był 
starterem honorowym.

Wczorajszy etap rozgrywa­
ny był w trudnych warunkach 
atmosferycznych. Wiał bardzo 
silny wiatr zachodni i kolarze 
przez cały czas mieli z tego po 
wodu utrudnioną jazdę. Doszło 
do kilku kraks, w których rów 
nież uczestniczyli Polacy,
na szczęście 
nie stało.

Pierwszy 
Świebodzinie 

ale 
nicnikomu się

w
od

lotny finisz 
na 107 km

startu wygrał Knispel (NRD) 
przed Hanusikiem i Stecem. 
Drugi natomiast: Belgowie 
Verstraeten i van Staeyen i

Dofcońcseme na atr- 2 

sprawnienia przewozów ładun 
ków, ze szczególnym uwzględ­
nieniem konieczności zmniej­
szenia ilości węgla kamienne­
go na zwałach;

— kwestię zapewnienia ryt­
miczności obrotów w przekro­
ju miesięcznym i kwartalnym 
w handlu zagranicznym, w 
szczególności rytmiczności do­
staw towarów na eksport;

— stan zaawansowania rea­
lizacji NPG w zakresie eks­
portu maszyn i urządzeń oraz 
towarów konsumpcyjnych po­
chodzenia przemysłowego oraz 

— dostosowanie wielkości 
asortymentu produkcji do po­
trzeb rynku.

Rada. Ministrów dokonała 
także analizy bieżącej sytua­
cji w rolnictwie, zaopatrzenia 
rolnictwa w nasiona, sadzenia 
ki, nawozy mineralne, wyko­
nania planu dostaw traktorów, 
maszyn rolniczych i części za­
miennych dla rolnictwa za o- 
kres styczeń — maj 1970 r. o- 
raz oceny stanu przygotowa­
nia do akcji żniwnej ciągni- 
ków i maszyn rolniczych.

Na tle informacji złożonych 
przez I zastępcę przewodni­
czącego Komisji Planowania 
przy Radzie Ministrów, Mini­
stra Finansów, przewodniczą­
cego Komitetu Pracy i Płac, 
zainteresowanych ministrów 
oraz prezesa GUS — Rada Mi 
nistrów określiła dalsze kie­
runki realizacji zadań planu 
w najbliższych miesiącach o- 
raz środki zmierzające do 
wzmocnienia kontroli nad prze 
biegiem wykonawstwa zadań 
w 1970 r., jak również wyty­
czyła zadania dotyczące zapew 
nienia wykonania zadań eks­
portowych i importowych.

Złożą wizyty 
w Polsce

Na zaproszenie przewodni­
czącego Rady Państwa, mar­
szałka Polski Mariana Spycha! 
skiego w czerwcu br. złożą ofi 
cjalne wizyty w Polsce:

— przewodniczący Prezy­
dium Wielkiego Churału Ludo 
wego Mongolskiej Republiki 
Ludowej, Dżamsarangijn Sam- 
bu;

— prezydent Republiki Indii, 
Yarahagiri Yenkata Giri.

Rozmowy
ZSRR —NRF

Jak podaje agencja TASS, 
w dniach od 12 do 22 maja 
między delegacją radziecką z 
ministrem spraw zagranicz­
nych Andrieje^n Gromyko na 
czele, a delegacją NRF pod 
przewodnictwem sekretarza 
stanu, Egona Bahra odbywa- 
ła się Moskwie wy-
miana poglądów na sprawy 
związane z zamiarem zawar­
cia porozumienia między 
Związkiem Radzieckim i Nie­
miecką Republiką Federalną 
o wyrzeczeniu się użycia siły.

Ogłoszony w tej sprawie ko 
munikat głosi, że między rzą­
dami obu krajów trwa wymia 
na poglądów na ten temat.

□SODA
Jak przewiduje PIHM, 23 maja 

będzie zachmurzenie zmienne, z 
przelotnymi opadami. Nadal chłód 
no.

Temperatura maksymalna od 12 
st. na Wybrzeżu do 17 st. na po­
łudniu kraju. Wiatry umiarkowa­
ne z kierunków północno-zacbod- 
nicK

Wydanie A 
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Rada Ministrów rozpatrzyła 
również niektóre problemy 
związane z realizacją uchwały 
V Plenum KC PZPR i ustaliła 
harmonogram oraz •' tryb prac 
przygotowawczych.

Rada Ministrów- rozpatrzyła 
i przyjęła projekt ustawy O 
zmianie dekretu o świadcze­
niach w celu zwalczania klęsk 
żywiołowych. Projekt noweli 
uściśla zasady obowiązujące 
przy wprowadzaniu obowiąz­
ku świadczeń osobistych i rze 
czowych w akcjach ratunko­
wych.

Przyjęty przez Radę Mini­
strów projekt noweli ustawy 
o ławnikach ludowych w są­
dach powszechnych przedłuża 
kadencję ławników z 3 do 4 
lat. (PAP)

Rozmowy SALT 
w Wiedniu

Delegacja amerykańska i ra 
dziecka przeprowadziły w pią­
tek w Wiedniu kolejną, dziesią 
tą rundę rozmów dotyczących 
zahamowania wyścigu zbrojeń 
strategicznych (SALT). Posie­
dzenie odbyło się tym< razem 
w ambasadzie amerykańskiej. 
Rozmowy są tajne. (PAP).

W 100-lecie urodzin Lenina
Medale dla 

x działaczy PZPR 
Członkowie Biura Politycz­

nego i Sekretariatu KC PZPRt*- 
raz kierownicy wydziałów KC 
otrzymali 22 bm. jubileuszo­
we medale wybite dla uczcze­
nia lOO-lecia urodzin W. Leni­
na.

Medale przyznane przez Pre
zydium 
ZSRR 
ZSRR w 
Aristow.

Rady Najwyższej 
wręczył ambasador 
Polsce — Awierkij

W imieniu odznaczonych’ po 
dziękowanie złożył członek 
Biura Politycznego, sekretarz 
KC PZPR — Ryszard Strzelec 
ki. (PAP)

Prowokacja 
w Kassel

W nocy z czwartku na pią­
tek i w piątek elementy fa­
szystowskie w Kassel dopuści 
ły się nowej prowokacji. W 
piątek rano stwierdzono, że 
„nieznani sprawcy” obcięli 
wstęgi na wieńcu goździków, 
jaki poprzedniego dnia pre­
mier NRD, Willi Stoph złożył 
w Kassel pod pomnikiem ofiar 
faszyzmu. W kilka godzin póź­
niej skradziono również i sam 
wieniec.

Trzej prowokatorzy faszy­
stowscy, którzy w czwartek 
zerwali flagę państwową NRD 
umieszczoną na maszcie przed 
hotelem w Kassel, gdzie odby­
wały się rozmowy kanclerza 
Brandta z premierem Stop- 
hem, zostali w piątek zwolnie­
ni z aresztu.

Nie zostali oni nawet po­
stawieni w stan oskarżenia i 
nie wydano formalnego naka­
zu aresztowania.

☆
Jak zakomunikowała w pią­

tek prokuratura w Duesseldor 
fie, zachodnioniemiecka or­
ganizacja faszystowska pnw 
„Europejski front wyzwole­
nia” planowała dokonanie za­
machów terrorystycznych w 
Kassel w czasie spotkania mię 
dzy szefamii rządów obu 
państw nien|ieckich. Zama­
chowcy zamarzali uszkodzić 
linię wysokiego napięcia, aby 
zahamować |dopływ prądu.- 
Czternastu terrorystów zostałd 
zatrzymanych! przeciwko czte 
rem wydano ilakaz aresztowa­
nia. (PAEy



O bezwizowych podróżach Z Kar^bodży

Umowa między 
Polską i ZSRR

12 bm. weszła w życie umo­
wa zawarta między rządami 
PRL i ZSRR o wzajemnych 
bezwizowych podróżach o- 
bywateli obu państw. Zgodnie 
z postanowieniami tej umowy, 
wyjazdy bezwizowe obywa­
teli polskich do ZSRR na po­
byt czasowy, realizowane będą 
następująco:

Wkładka paszportowa wyda 
wana będzie osobom wyjeżdża 
jącym:

a) w celu odwiedzin na za­
proszenie krewnych lub znajo­
mych zamieszkujących stale w 
ZSRR albo przebywających 
tam czasowo przez okres nie 
krótszy niż 90 dni. Zaproszenie 
musi być potwierdzone przez 
odpowiednie władze radzieckie 
i okazane na granicy;

b) turystycznie — indywi­
dualnie lub zbiorowo — po do 
konaniu rezerwacji miejsc za 
pośrednictwem biura turystycz

Ulewne deszcze opóźniają 
ofensywą interwentów

W Indochinach rozpoczęła się już pora deszczowa, która
— zdaniem specjalistów 
nąć na rozwój wydarzeń 
bliższych tygodniach.
Dowództwo sajgońskie i 

inerykańskie przyznaje, że

—- może w istotny sposób wpły-
militarnych w Kambodży w naj-

nego PBP „ORBIS" BT
PZMot i okazaniem na granicy 
tzw. „voucher‘u“;

c) indywidualnie lub grupo­
wo w ramach wymiany między 
towarzystwami przyjaźni, wo­
jewództwami, powiatami, mia 
stami, przedsiębiorstwami, or­
ganizacjami społecznymi, szko 
łami i innymi • instytucjami
obu państw po okazaniu
w organach paszportowych za- 
zaproszeń od w/w.

Paszport zbiorowy — może 
być wydany osobom wyjeżdża 
jącym grupowo turystycznie 
bądź też w związku z wymia­
ną —o czym wspomniano wy 
żej w pkt. b i c. (PAP)

a- 
o-

fensywa interwentów w tym 
kraju wyraźnie straciła swój 
impet i że nie osiągnięto więk 
szóści punktów przewidzia-
rych planu agresji, 
deszcze i niski pułap

Ulewne 
chmur

uniemożliwiają pełne wyko­
rzystanie lotnictwa bombowe­
go oraz helikopterów. Równo 
cześnie amerykańskie czołgi 
grzęzną w coraz większym 
błocie. W niektórych rejonach 
Kambodży wystąpiła groźba 
powodzi, co zmusza interwen­
tów7 do zrezygnowania z kon­
troli nad częścią opanowanych 
już terenów.

Mimo iż wokół stolicy kra­
ju nie notowano ostatnio

Czyn społeczny 
członków PCK

Od 22 bm. w Warszawie toczą 
się obrady V Krajowego Zjazdu 
Delegatów Polskiego Czerwonego 
Krz$’ża.

Aktyw czerwonokrzyski woje­
wództwa poznańskiego reprezentu 
je 21-osobowa delegacja, która 
wręczyła Prezydium Zjazdu „Księ 
gę czynów”, zawierającą meldu­
nek o wykonaniu prac społecz­
nych podejmowanych przez człon 
ków kół PCK, dla uczczenia 25-le 
cia PRL i 50 rocznicy powstania 
Polskiego Czerwonego Krzyża, któ 
rych zrealizowano na ogólną kwo 
tę 6 331 800 zł. (na)

Na leszczyńskim szybowisku 
wykluwa się „Kukułka**

Niezliczone i jakże różnorodne są zainteresowania 
bystów. Jeden lubi łowić ryby, drugi zbiera znaczki,

bob­
in ny

— kolekcjonuje stare zegary. Życiową pasją p. Eugeniusza
Pieniążka z Leszna były i są
Ód dzieciństwa budował la­

tające modele, a prawie od 20 
lat jest pilotem na szybow­
cach i samolotach sportowych. 
Posiada tytuł Mistrza Sportu 
i Złotą Odznakę Szybowcową

samoloty.

Tragedia w Koninie

Dwoje dzieci 
utonęło w basenie

We wtorek społeczeństwo 
Konina wstrząśnięte zostało 
tragedią, jaka wydarzyła się 
w tym mieście. Rodzice 2 dzie 
ci — 8-letniej Dorotki i 6- 
letniego Piotrusia Matysików 
poszukiwali bezowocnie przez 
cały dzień swoich pociech. Po 
szukiwania nie dały rezulta-
tów. Dzieci wyszły na 
i już nie wróciły do 
Zaalarmowano władze 
kowe. Poszukiwania

spacer 
domu.

porząd 
trwały 
z wtórprzez cały wtorek, noc 

ku na środę, środę, noc środo
wo-czwartkową — bez rezulta 
tów.

Wreszcie ktoś wpadł na po­
mysł przeszukania okolic 
parku dworcowego PKP i po 
bliskiego basenu p. pożarowe 
go. Pierwsze badania wody i 
dna tego basenu nasunęły po 
ważne podejrzenia, że dzieci 
mogły zatonąć w tym basenie. 
Wypompowano w czwartek 
wieczorem wodę z basenu i 
przypuszczenia, niestety, oka­
zały się prawdziwe. Znalezio­
no martwe dzieci na dnie ba­
senu, (zet>

z 3 diamentami. Od lat prze­
śladowała go myśl zbudowa­
nia własnymi siłami modelu 
nowego, prawdziwego szybów 
ca. Zamiar ten realizuje od 
półtora roku.

Dzisiaj „Kukułka” — bo tak naz 
wał p. Pieniążek swój samolot — 
przybrała już realne kształty. Ma 
4,85 m długości i rozpiętość skrzy 
deł 8.47 m, czyli prawie o połowę 
mniejszą niż u innych szybow­
ców. Malutki ten samolocik, wy­
glądający jak dziecinna zabawka, 
za pół roku uniesie w przestwo­
rza człowieka, ważącego ponad 80 
kg. Zanim to jednak nastąpi kon 
struktor będzie musiał włożyć w 
wykończenie swojego modelu wie 
le pracy i pieniędzy. Dla hobby 
sty te sprawy nie mają jednak 
większego znaczenia. Zęby tylko 
„Kukułka” wzbiła się w górę. We 
dług obliczeń p. Pieniążka „ma­
szyna” będzie mogła osiągnąć 
szybkość 165 km/godz. i utrzymać 
się w powietrzu do 3,5 godziny.

W Centrum Szybowcowym 
leszczyńskiego Aeroklubu, któ 
re użyczyło gościnnie hanga­
ru na budowę modelu, kole­
dzy — piloci ocenią gotowość 
„Kukułki” do lotu. Po zbada 
niu czy poszczególne elementy 
są prawidłowo wykonane, czy 
materiały posiadają wymaga­
ne atesty, trzeba będzie szybo 
wiec zarejestrować w Depar­
tamencie Lotnictwa Cywilne­
go Ministerstwa Komunikacji.

» (zd)

większych 
nic zdołali

starć, sajgończycy 
jeszcze zapewnić

trwałej komunikacji między 
Phom Penh a granicą połud­
niowego Wietnamu. O 5 km od 
miasta rozmieszczono oddziały 
sajgońskiej piechoty morskiej, 
która dotarła tam posuwając 
się w górę rzeki Mekong. Re­
żimowi marines starają się po 
łączyć z oddziałami generała 
Tri, który dowodzi tzw. trze­
cią strefą taktyczną tj. 11 pro 
wincjami otaczającymi Saj- 
gon.

Amerykański sekretarz obrony, 
Laird zabierając w piątek głos 
przed kamerami telewizji oświad 
czył, że byłoby „nieostrożnością” 
ustalać termin wycofania oddzia 
łów południowowietnamskich z 
Kambodży. Tym samym Laird dał 
do zrozumienia, że oddziały reżi­
mu sajgońskiego nie zamierzają 
opuścić tego kraju. Wbrew oczy­
wistym faktom sekretarz obrony 
USA uznał interwencje amerykan 
ską i sajgońską w Kambodży za 
„poważny sukces taktyczny”.

PAP

Obiekty socjalne 
dla huty „Konin“

W piątek w przeddzień ob­
chodów tradycyjnego „Dnia 
Hutnika” w konińskiej hucie 
aluminium odbyło się przeka­
zanie do użytku dwóch no- 
vzych obiektów socjalno-kultu 
ralnych.

W centrum stolicy zagłębia 
— nowym Koninie otwarto 
Dom Kultury „Hutnik”. Zna­
lazły w nim pomieszczenia m. 
in,: sala widowiskowo-impre- 
zowa na 250 osób, biblioteka i 
czytelnia, kawiarnia oraz po­
mieszczenia dla zajęć świetli­
cowych.

Konińscy „biali” hutnicy o- 
trzymali także przyzakładową 
przychodnię zdrowia. Dosko­
nale wyposażony obiekt dys­
ponuje m. in. gabinetami spe­
cjalistycznymi, dwoma gabi­
netami zabiegowymi, labora­
torium analitycznym a także 
pracowniami: fizykoterapeu­
tyczną, EKG, audiometryczną.

Scigacze z Cherbourga 
okrętami rakietowymi
Jak wiadomo 1 stycznia br. 

Izraelczycy uprowadzili z fran 
cuskiego portu Cherbourg pięć 
zakotwiczonych tam ścigaczy, 
które udało im się przeprowa­
dzić przez Morze Śródziemne 
do portu w Hajfie. Od tego cza 
su niewiele pisano na temat o- 
wych jednostek. Tymczasem 
sprawozdawca radia Luksem­
burg zdołał ustalić, że okręty 
te zostały wyposażone w wy­
rzutnie rakietowe i obecnie 
pełnią służbę we wschodniej 
części Morza Śródziemnego.

Bezpośrednio po uprowadzę 
niu ścigaczy z Cherbourga 
Izraelczycy twierdzili, że są to 
jednostki rybackie, bądź też 
że zostaną one wykorzystane 
co poszukiwań ropy naftowej 
na dnie morskim. Sprawoz­
dawca radia Luksemburg zna 
lazł się na pokładzie jednego 
z tych ścigaczy i stwierdził, 
że rozwija on szybkość 40 wę 
złów, a więc około 70 km na go 
dzinę. Na przednim pomoście 
ustawiona została bateria 
dział o kalibrze 40 mm, za nią 
rozmieszczono czterometrowej 
długości pociski rakietowe ty­
pu „Gabriel” produkowane 
przez Izrael.

Jeden z izraelskich oficerów 
stwierdził, że każdy ze ściga­
czy ma 40 ludzi załogi i że za­
daniem jednostek jest nie tyl­
ko obrona wybrzeży izrael­
skich, ale również „atakowa­
nie floty przeciwników”. Sci­
gacze mogą spełniać zadania 
nia tylko defensywne, ale rów 
nież ofensywne. (PAP)

W 25-lecie PTF

W Poznaniu obraduje zjazd 
towarzystw fotograficznych

Delegaci z 30 towarzystw fotograficznych ziem zachod­
nich i północnych przybyli wczoraj do Poznania na Zjazd, 
odbywający się z okazji 25-lecia istnienia Poznańskiego To­
warzystwa Fotograficznego. Obrady potrwają trzy dni.

Witając Zjazd, zastępca
kierownika Wydziału 
tury Prezydium RN
nania A. Laboga,

Kul- 
Poz- 
pod-

kreślił wagę faktu, że impre­
za ta zbiega się z obchodami 
ćwierćwiecza powrotu ziem 
zachodnich i północnych do 
Macierzy.

Następnie prezes PTF, S. 
Wojnecki, naszkicował histo­
rię PTF. które już w czerwcu 
1945 roku zawiązało się w 
Poznaniu jako Stowarzysze­
nie Miłośników Fotografii i li­
czyło wtedy 118 członków. To 
warzystwo to przez cały okres 
25-lecia miało olbrzymi wpływ 
na rozwój fotografii w kraju 
oraz kultury w naszym mieś­
cie.

Przedmiotem dyskusji pierw 
szego dnia obrad stały się re­
ferat M. Tomaszewskiego z In 
stytutu Zachodniego na temat 
wkładu Poznańskiego w roz­
wój ziem zachodnich oraz po 
kaz fotografii przestrzennej 
(tzw. holografii) zademonstro­
wany przez R. Pawluczyka z 
Instytutu Optyki w Warsza­
wie.

Z okazji 25-lecia PTF wręczono 
wczoraj dyplomy uznania. Otrzy-

mali je: J. Dembski — kierownik 
Wydziału Kultury Prezydium 
RN Poznania i K. Pajowa z tegoż 
wydziału oraz Fortunata i Z. Ob- 
rąpalscy, prof. dr. T. Cyprian i 
Z. Burek.

Po południu w Klubie 
MPiK otwarto tradycyjny Sa­
lon Wiosenny, na który skła­
da się ponad 40 fotogramów 
19 członków PTF. W czasie 
otwarcia wystawy dyplom Fe­
deracji Amatorskich Sto warzy 
szeń Fotograficznych za ze­
staw prac otrzymał W. Przy­
muszała, a dyplomy PTF — 
M. Wołyńska (za portret S. He 
banowskiego) oraz R. Ziele- 
wicz (za zestaw prac).

Obrady Zjazdu trwają. Warto 
dodać, że uczestniczą w nim 
przedstawiciele Federacji Amator 
skich Stowarzyszeń Fotograficz­
nych oraz ZPAF.

Dzisiaj o godz. 10 w salonie 
PTF przy ul. Paderewskiego na­
stąpi otwarcie Ogólnopolskiej Wy 
stawy Fotografii Kolorowej 40 
prac 10 autorów z różnych ośrod­
ków kraju. Wystawa ta ma zwią­
zek z obradami sympozjum zjaz­
dowego na temat fotografii barw­
nej. (c)

WFO z Łodzi w Krobi Starej

Film ocali biskupińskie wesele Dokończenie ze str. 1
Włoch Maffeis. Trójka ta ucie 
kła z głównego peletonu i ro­
zegrała finisz pomiędzy sobą.

WYNIKI INDYWIDUALNE
X ETAPU

L E. Yerstraeten (Belgia) — 4:45.48
2. L. van Staeyen (Belgia)

w czasie gorszym o 55 sek.
3. G. Maffeis (Włochy)

o 1 min. 10 sek.
4. R. SZURKOWSKI

o 2 min. 27 sek.
5. J. Svorada (CSRS)
6. K. STEC
7. I. Gera (Węgry)
8. Z. HANUSIK
9. A. Peschel (NRD)

10. W. Teirlinck (Belgia)
16. Z. CZECHOWSKI
32. Z. KRZESZOWIEC
34. W. MATUSIAK

W sali Powiatowego Domu Kultury w Gostyniu rolnicy z 
pobliskiej Krobi Starej odtwarzają niezapomniany jeszcze 
przez nich obrzęd — biskupińskie wesele.

Powódź 
no Ukrainie

Ulewne deszcze padające W
północnych i zachodnich ob­
wodach Ukrainy spowodowały 
znaczne powodzie. Poziom 
wody w Dniestrze, Cisie, Pru-
cie i 
niósł 
osób, 
nych

w innych rzekach pod- 
się o 3,5 m. Zginęło 13 

Ż rejonów nawiedzo- 
przez powódź ewakuo-

wano przeszło 16 tys. miesz­
kańców. Pod wodą znalazły 
się liczne osiedla, uszkodzo­
nych zostało przeszło 8 tys. 
domów mieszkalnych oraz oko 
ło 160 zakładów produkcyj­
nych. Zniszczone są mosty, po 
szczególne odcinki linii kole­
jowych i dróg. Wody zalały 
znaczne obszary zasiewów. Do 
walki z żywiołem włączyła się 
cała ludność. (PAP)

Rytuał, który nadawał rytm 
życiu wsi przez stulecia. Gru­
pa mężczyzn i kobiet w barw­
nych strojach, chłopskich — o- 
toczona plątaniną kabli, lamp, 
reflektorów, kamer. Realizato­
rzy Wytwórni Filmów Oświato 
wych w Łodzi kręcą film „We 
sele w Krobi Starej”. Za nimi 
już dwa tygodnie pracy. Cało­
ścią dowodzi znany w Wielko- 
polsce twórca świetnych krótko 
metrażówek oświatowych —
Kazimierz Mucha.

To, co się dzieje 
merami, to już nie 
prostu, to sztuka,

przed ka- 
wesele po 
która ma

przywołać z dawnego czasu 
bezcenny zabytek naszej kultu 
ry. A jego odtwórcy to nie po 
prostu weselnicy, to aktorzy 
którzy wykonują ciężką i trud 
ną pracę, muszą wielokrotnie 
powtarzać poszczególne sceny. 
Wieczorem będą pracować w 
swoich gospodarstwach. Teraz 
ich stroje, pieśni, muzyka kob 
zy i skrzypiec — wyczarowują 
wizję starego wesela. Takie o- 
statnie odbyło się w Krobi Sta 
rej w roku 1947.

Praca nad filpiem to rezultat 
wspólnego wysiłku wielu ludzi, 
ich pragnień, aby wesele oparło 
się biegowi czasu. Rolnicy w Kro 
bi gospodarują nowocześnie i wy 
dajnie, korzystają z maszyn kół-

ka rolniczego, budują nowe do­
my. Ale o weselu biskupińskim 
nie zapomnieli. Jego największym 
fanatykiem był Feliks Kaczma­
rek, Tomasz Glnra, lat 80, uczestni 
czyi w 46 weselach i zna na pa­
mięć każdy szczegół obrzędu. 
Wieś postanowiła uczcić ćwierć­
wiecze Polski Ludowej odtworze­
niem wesela, jego strojów, pieśni, 
rytuałów, tekstów. Dyrekcja Fil- 
mosu w Poznaniu, która stale in 
teresuje się biskupińskim regio­
nem (Krobia już w roku 1232 była 
wsią tzw. biskupią, stąd nazwa), 
podsunęła pomysł reżyserowi Mu­
sze.

Łódzcy filmowcy spotkają 
się dzisiaj z mieszkańcami 
Leszna i zaprezentują kilka 
swoich najlepszych krótkome­
trażówek. Natomiast 26 bm. od 
będzie się podobne spotkanie 
w Gostyniu. Reżyser Kazi­
mierz Mucha obiecuje w dal­
szym ciągu szukać tematów w 
Wielkopoisce. Zamierza zreali­
zować film o Tomaszu Śliwie 
ze Zbąszynia, słynnym kobzia­
rzu i budowniczym tego instru 
mentu. Przewiduje także reali­
zację fresku historycznego o 
wielkopolskich patriotach —

36.

2.

pamiętających przeszłość.
Wszystko to — w kontrapunk­
cie z nowoczesnością wsi i re­
gionu. Taki kontrapunkt bę­
dzie też zasadą „Wesela w Kro 
bi Starej“. (mb)

Wywiad telewizyjny W. Stopha

A. KACZMAREK 
wszyscy o 2 min. 27 sek.

WYNIKI 
DRUŻYNOWE X ETAPU

Belgia 
Włochy

3. POLSKA

19:09.01
19:11.43
19:13.00

2.

3.

5.

6.

7.

8.
9.

10.
u.
12.

13.
14.
15.

R.

KLASYFIKACJA 
INDYWIDUALNA 
PO X ETAPACH

SZURKOWSKI 33:44.12
M. Duchemin (Francja) 
straty do lidera 2 min. 52 sek.

Z. HANUSIK 
J. Hava (CSRS)

4 min. 33 sek.
4

Z. CZECHOWSKI
5

A. KACZMAREK
5

min. 57 sek.

min. 25 sek.

min. 41 sek.
W. Teirlinck (Belgia)

6 min. 30
S. Huster (NRD) 6 min. 47 
G. Sajdhuzin (ZSRR)

sek. 
sek.

i.

K.

6 min. 47
Gera (Węgry) 7 min. 06 
Nogues (Francja)

7 min. 08 
Kvernerud (Norwegia)

w. 
K.

MATUSIAK 
Vavra (CSRS)

J. Smolik (CSRS)

7 
8
8
8

sek. 
sek.

sek.

Śmierć pod kołami 
tramwaju

Wczoraj o godz. 13.10 na ul. 
Grunwaldzkiej zdarzył się tra 
giczny wypadek, w wyniku 
którego poniósł śmierć 47-let- 
ni K. W., pracownik MPK.

Z niewyjaśnionych przy­
czyn dostał się on pod koła 
tramwaju linii „17” zdążają­
cej do ul. Bolkowickiej. (t)

Dzlslełszy *erwls lnformoev|nx 
opracował Maciej Stabrowski

Nagroda dla zespołu 
depeszowego „Głosu"
Rozstrzygnięty został dorocz 

ny konkurs Klubu Dziennika­
rzy Depeszowych SDP i PAP 
na najlepszy zespół depeszo­
wy w prasie codziennej, radiu 
i TV.

Sąd konkursowy pod prze­
wodnictwem red. Włodzimie­
rza Prywałowa przyznał — 
za rok 1969 — I nagrodę zes­
połowi depeszowemu „Trybu­
ny Ludu”, II — zespołowi de­
peszowemu „Gazety Pomor­
skiej” z Bydgoszczy i III na­
grodę — zespołowi depeszowe 
mu „Głosu Wielkopolskiego” 
z Poznania.

Ponadto przyznano wyróż­
nienia w postaci dyplomów. 
Otrzymały je zespoły depeszo 
we „Głosu Szczecińskiego” i 
„Kuriera Szczecińskiego”.

W tegorocznym konkursie 
wzięło udział 21 zespołów de­
peszowych, w których pracuje 
90 redaktorów. (PAP)

Sprzeczności 
istnieją nadal

Przewodniczący Rady Ministrów NRD Willi 
Stoph udzielił wywiadu naczelnemu komen­
tatorowi telewizji NRD Karlowi Eduardowi 
von Schnitzlerowi.

Nasz projekt układu — oświadczył premier 
Stoph w odpowiedzi na pytanie dotyczące sta­
nowiska delegacji NRD zajętego w Kassel — 
zawiera w swym kompleksowym ujęciu wszel 
kie konieczne przesłanki bezpieczeństwa eu­
ropejskiego: równouprawnienie, poszanowa­
nie norm prawa międzynarodowego, niedys­
kryminację, nieingerencję, poszanowanie in­
tegralności terytorialnej i nienaruszalności 
granic państwowych, rezygnację z użycia siły, 
uchylenie wszystkich dyskryminujących 
ustaw, rozbrojenie, rezygnację z broni jądro­
wej w jakiejkolwiek formie, respektowanie 
statusu Berlina Zachodniego jako samodziel­
nej jednostki politycznej oraz wniosek o przy­
jęcie do Organizacji Narodów Zjednoczonych. 
Takie jest i takie pozostanie nasze stanowisko, 
które leży w interesie NRD. obywateli Repu­
bliki Federalnej i wszystkich Europejczyków.

Odpowiadając na pytanie dotyczące stano­
wiska rządu federalnego w Erfurcie i obec­
nie w Kassel, premier NRD odparł, że od spot 
kania w Erfurcie nie zostały wyeliminowane 
sprzeczności zawarte w poglądach rządu 
Brandta.

Jednakże kanclerz federalny usiłuje wywo­
łać wrażenie realizmu. Mówi on o dwóch pań-

stwach niemieckich. Mówi, że obu systemów 
nie można przemieszać, a z Bon n można usły­
szeć wiele wypowiedzi na temat odprężenia i 
pokoju.

Na to pytanie premier NRD odpowiedział, 
że istotnie słyszy się takie wypowiedzi. Nie­
stety jednak wiele poczynań świadczy o czym 
innym. Już w ciągu ostatnich tygodni, ale 
przede wszystkim dzisiaj musieliśmy stwier-, 
dzić — powiedział Willi Stoph — że w za­
sadniczych kwestiach napotkaliśmy negatyw­
ne stanowisko rządu Republiki Federalnej.

Willi Stoph. odpowiadając na dalsze pyta­
nia, stwierdził, że nie można porównywać 
konstytucji obu państw niemieckich. Konsty­
tucję narzuciły NRF mocarstwa zachodnie, 
przede wszystkim USA, przesądzając z góry 
rozbicie kraju. Niemcy zachodnie zostały wów 
czas oddzielone od związku narodowego i 
przekształcone w separatystyczne państwo na­
rodowe. W przeciwieństwie do tego konsty­
tucja Niemieckiej Republiki Demokratycznej 
została uchwalone przez społeczeństwo NRD.

W zakończaniu wywiadu Willi Stoph po­
twierdził — odpowiadając na pytanie — iż 
rząd federalny w dalszym ciągu nie jest go­
tów nawiązać z NRD stosunków opartych na 
prawie międzynarodowym.

Z tego względu — powiedział on — na za­
kończenie rozmów wyraziłem nadzieję, iż rząd 
Brandta po przemyśleniu sorawy dojdzie do 
wniosku, że propozycja NRD otwiera drogę 
do pokojowego wsnółistnienia. My w Nie­
mieckiej Republice Demokratycznej jesteśmy 
nrzekonani. iż nadejdzie pora kiedy zostana 
odparte siły konserwatywne i reakcyjne w 
Republice Federalnej. Rząd NRD gotów jest 
kontynuować rozmowy szefów rządów obu 
państw, o ile rząd NRF zajmie realistyczne 
stanowisko w tej zasadniczej kwestii. (PAP)

16. K. Ampler (NRD)
8

min. 40 
min. 21 
min. 21 
min. 28

min. 31
17. M. Giaccone (Włochy)

8 min. 36
18. D Yoigtlaender (NRD)

8 min. 38
19. J. Michajłow (ZSRR)

20.

29.

35.

2.
3.

5.
6.

sek. 
sek. 
sek. 
sek.

sek.

sek.

sek.

8 min. 41
R. Kanienieks (ZSRR) 

9 min. 29 
Z. KRZESZOWIEC

K. STEC
10 min. 23
11 min. 59

KLASYFIKACJA 
ZESPOŁOWA 

PO X ETAPACH

POLSKA 
CSRS straty 
ZSRR 
Francja 
Bułgaria 
NRD

7. Rumunia
8. Belgia
9. Węgry

10. Włochy
11. Dania
12. Finlandia
13. Norwegia
14. Algieria

do

2
2
5
6

sek.

sek.

sek. 
sek.

— 135:12.27 
lidera 16 min. 
19 min. 06 sek. 
22 min. 25 sek. 
42 min. 38 sek. 
43 min. 54 sek. 
48 min. 44 sek.
56
51
51
43
50

min. 11 
min. 13 
min. 35 
min. 58 
min. 28

sek. 
sek. 
sek. 
sek. 
sek.

47 min. 30 sek.
04 min. 54 sek.

Drużyna Jugosławii została zde- 
kompletowana.

Ńa X etapie wycofali sie — Mar 
ko Enczew (Bułgaria) i Pal Boros 
(Węgry).

KLASYFIKACJA 
NA NAJAKTYWNIEJSZEGO

1. SZURKOWSKI — 57 pkt.
2. HANUSIK — 45 pkt.
3. CZECHOWSKI — 40 pkt.
4. Yerstraeten (Belgia) — 25 pkt.
5. Hava (CSRS) , — 19 pkt.
6. MATUSIAK — 16 pkt.
7. STEC — 13 pkt.
8. von Staeyen (Belgia) — 12 pkt.
9. KACZMAREK — 11 pkt.

10. Staes (Belgia) — 9 pkt.
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CO TO JEST PROJEKT RACJONALIZATORSKI? Z książką na ty

Każdy wynik pracy nau­
kowo-badawczej posia­
dający swój praktyczny 

charakter gospodarczy i wno­
szący do przedsiębiorstwa no­
we rozwiązanie zagadnienia — 
jest jednym z 3 typów projek 
tu wynalazczego (wynalazek 
— wzór użytkowy — projekt 
racjonalizatorski). Nasze pra­
wodawstwo zabezpiecza spe­
cjalny tok sprawnego postępo 
wania związanego z rozpatry­
waniem zgłoszonych projek­
tów, gwarantuje pełną pomoc 
techniczną i finansową dla 
twórcy projektu, stosuje po­
nadto wynagrodzenie (nieopo- 
datkowane!) dla autorów pro­
jektów wynalazczych. A więc 
mamy pełne i atrakcyjne za­
bezpieczenie prawne dla sku­
tecznego i szybkiego wdraża­
nia w życie wszystkich prak­
tycznych wyników prac nauko 
wych pochodzących z naszych

Rażąca dysproporcja pomiędzy 
liczbą wykonanych (w szkolnict­
wie wyższym i instytutach) prac 
naukowych posiadających prak­
tyczny charakter, a liczbą zgła­
szanych projektów wskazuje na 
niepokojące społecznie zjawisko 
jakim jest niechęć pracowników 
jednostek budżetowych (np. szkół 
wyższych lub instytutów PAN) do 
zgłaszania projektów wynalaz­
czych opartych o praktyczne wy­
niki swych prac naukowych.

Przeprowadzane analizy tego 
stanu rzeczy ujawniają zaska­
kujące zjawisko, a właściwie 
generalną przyczynę niechęci 
pracownika naukowej placów­
ki — jednostki budżetowej do

czenie wszystkich typów wydat­
ków (związanych z niezwykłe waż 
ną prawną ochroną patentową wy 
ników praktycznych prac nauko­
wych), musiało podlegać zjawi­
sku szufladkowania wg sztywnych 
zasad klasyfikacyjnych. A taką 
właśnie sytuację mamy w warun­
kach jednostki budżetowej, gdzie 
zasady finansowania wydatków 
na wynalazczość są te same w po 
litechnice co i w bibliotece czy 
archiwum. Diametralnie różną 
jest sytuacja zasad finansowania 
wynalazczości i ochrony patento­
wej w przedsiębiorstwach, gdzie 
większość wydatków na ten cel 
jest finansowana ze środków obro 
towych i przez to stwarza opera­
tywność ich wykorzystania, co w

Współpraca nauki z przemysłem

szkół wyższych, 
biur projektów,

instytutów, 
szkół śred-

nich i zawodowych itp. Jak te 
możliwości są wykorzystane 
przez pracowników naukowo- 
badawczych? Jak są wykorzy 
stanę przez autorów różnych 
większych rozwiązań — pocho 
dzących z wyżej podanych ty 
pów jednostek budżetowych?

Wg danych GUS-u w 1969 r. 
zgłoszono w PRL 193 957 projek­
tów, których autorami było 
173 140 osób. w tych 2 liczbach 
było tylko 1068 projektów zgłoszo 
nych przez pracowników nauko­
wo-badawczych, z czego pracow­
nicy nauki w pionach:

a) Ministerstwo Oświaty i Szkol 
nictwa Wyższego zgłosiło tylko 158 
projektów,

b) Ministerstwo Zdrowia i Opie 
ki Społecznej — 35 projektów,

c) PAN — 40 projektów.

zgłaszania projektu wynalaz­
czego. Zjawisko — przyczynę 
tej niechęci określiłbym jako 
niewłaściwy system finansowa 
nia drogi „od pomysłu do prze 
mysłu” występujący w szko­
łach wyższych, instytutach, 
szkolnictwie itp.

Skromne ramy artykułu unie­
możliwiają pełne przedstawienie 
tego zagadnienia, ale można było­
by je określić jako rozproszę 
nie środków na w y n a 1 a » 
c z o ś ć występujące w jedno­
stkach budżetowych, a wynikają­
ce z tzw. zasad prawa budżetu we 
go oraz klasyfikacji wydatków w 
jednostkach budżetowych. Zrozu­
miałym jest faktem to, że np. wy 
datki na zakupy materiałów biu­
rowych, czystościowych czy od­
czynników muszą być w odpówied 
nich do siebie proporcjach, ale nie 
zrozumiałym jest — aby zabezpie-

PONIEDZIAŁEK ska, Witold Conti i Stanisław Sie 
lański.

22.05 — Wiadomości sportowe.

konsekwencji prowadzi do stałe­
go rozwijania twórczej myśli tech 
nicznej. Dowodem tego może być 
fakt, że w przedsiębiorstwach pod 
ległych tym samym resortom, 
które wymieniłem poprzednio zgło 
szono dużo więcej projektów i tak 
W MOiSW — 564, w MZiOS — 392 
szt. Sztywne klasyfikowanie wy­
datków na wynalazczość wg za­
sad klasyfikacji budżetowej jest 
często przyczyną niechęci środowi 
ska naukowego do zgłaszania 
swych osiągnięć do Urzędu Paten­
towego, albowiem może pod ko­
niec roku budżetowego zabraknąć 
na odpowiednim „paragrafie” śród 
ków na wniesienie niezbędnych i 
terminowych opłat. O dziwo — 
jest jeszcze inny paradoks, a mia­
nowicie to, że nawet wtedy, gdy 
przemysł zastosuje projekt wyna­
lazczy, który został opracowany i 
zgłoszony w jednostce budżetowej 
to zgodnie z przepisami autorzy 
powinni otrzymać należne im wy­
nagrodzenie. Przemysł chce prze­
kazać to wynagrodzenie, ale musi 
dokonać tego przekazania za po­
średnictwem macierzystej dla au­
torów jednostki budżetowej, a 
wtedy suma wynagrodzenia trafia 
do budżetu np. szkoły wyższej i
zgodnie z ustawą jest wymagana 
specjalna j—- - - • - -
nostki

zgoda nadrzędnej jed­
resortu, aby dokonać

16:25 — Wyścig Pokoju — Sprawo­
zdanie z zakończenia XIII etapu 
Halle — Lipsk (34 km) indywi­
dualnie na czas i XIV etapu na 
trasie dookoła Lipska (60 km).

18 — Dla dzieci — 
W programie m. 
rii „Przygody 
Huckleberry”.

18.35 — „Panorama

.^Zwierzyniec”, 
in. film z se- 
dziwnego psa
Lubuska”.

18.50 — Magazyn Postępu Technicz 
nego.

20.05 — Teatr TV — Stanisław lgną 
cy Witkiewicz — „W małym 
dworku”. Reżyseria — Zygmunt 
Hubner. Wykonawcy — aktorzy 
scen warszawskich.

21.20 — Kino Filmów Animowa­
nych.

PIĄTEK
10 — „Ułan księcia Józefa” — pol­

ski film fab.
16.25 — „Z koszar i poligonów”.
16.50 — Dla młodych widzów — 

„Od deski do deski”. Film z se­
rii: „Poły i tajemnica siedmiu 
gwiazd”, „zrób to sam”.

17.50 — „Kronika Tygodnia”.
18.05 — „Nie tylko dla pań”.
18.30 — „Za kierownicą”.
19 — „Zabawy dziecięce” — pro­

gram folklorystyczny.
20.05 — „Spotkanie z mordercą” — 

polski film TV z serii „Podziem 
ny front” (ode. III).

uprzednio nieplanowanej wypłaty. 
Przez to — dodatkowe czynności 
administracyjne, kłopoty biurokra 
tyczne i efekt — zniechęcenie.

Poruszony problem ma o- 
gromne znaczenie społeczno- 
ekonomiczne i jest tym bar­
dziej drastyczny, że jednocześ-

KM

21.50
22.35

— Program muzyczny.
— Kronika Wyścigu Pokoju.

20.30 ,Kraj” — tygodnik spo-

8.20 i 20.05

WTOREK

„Kontrybucja” —

łeczno-polityczny.
21.10 — Teatr TV — Aleksander 

Puszkin „Dubrowski”. Przekład 
Seweryn Pollak.

SOBOTA
polski film fab.

12 — Z cyklu — „Wybieramy za­
wód”.

12.45—13.55 — Przysposobienie Rol­
nicze — „Ocena i selekcja zwie­
rząt”.

16.15 — Wyścig Pokoju — Sprawo 
zdanie z zakończenia XV etapu 
(ostatniego) na trasie Eilenberg— 
Berlin (201 km).

17.25 — Telewizyjny Ekran Mło­
dych.

19 — „Zrób mi fotkę” — felieton 
filmowy T. Kraski.

21.35 — „Kontakty”.
22.20 — Kronika Wyścigu Pokoju.

9.30 — „Męski piknik” — film fab.
produkcji

14.25 TV
jugosłowiańsko-NRF.

Kurs Rolniczy —

ŚRODA

„Zbiór rzepaku”.
15 — Wychowanie fizyczne na­

szych dzieci.
15.10 — „Takmur”.
16.25 — „Kopalnia pomysłów”.
16.50 — Teatr Młodego Widza — 

Marek Tadeusz Nowakowski 
Zbigniew Wróblewski — „Ochot 
niczka”. Reżyseria — Marek Ta­
deusz Nowakowski. Wykonawcy 
— aktorzy scen warszawskich.

17.50 — „Polska zza siódmej mie­
dzy”.

18.20 — „Pegaz”.
21.40 — Kino interesujących Fil-

10.25 1 20.05 — „Geminus” — film 
seryjny. Ode. III.

16.50 — Dla dzieci — „Wieczór baś

mów ,Twarz” szwedzki
film fab. dozwolony od 18 lat.

23.15 — „Przechadzka po Subiaco” 
— film włoski.

ni” 
17.20 
17.35 
17.50 
18.15

„Gdzie na wczasy”.
Magazyn ITP.
„Druga młodość węgla”.
Film z serii „Wyprawy”

NIEDZIELA

(Ostatni Nomadowie Afryki).
18.40 — Z cyklu — „Wielcy znani i 

nieznani” — ..Prawdą i pracą”.
21 — „Światowid”.
21.30 — Polska Kronika Filmowa.
21.40 — Studio 63 — Ireneusz ire- 

dyński — „Historia uczucia”. Re 
żyseria — Adam Hanuszkiewicz.

CZWARTEK

8 — „Nowoczesność w domu i za­
grodzie”.

8.20 — TV Kurs Rolniczy — „Zbiór 
rzepaku”.

8.55 — „Przypominamy, radzimy”.
9.05 — Dla młodych widzów — 

„Klub pancernych” — „Budzik” 
Program z Moskwy.

10.35 — Dla dzieci — „Fujarka” — 
film radziecki.

11.10 Międzypaństwowy mecz

9:20 — ..Fort Eureka” — angielski 
film fab. . .

tl — Sprawozdanie z meczu piłki 
nożnej o mistrzostwo I ligi: 
Gwardia (Warszawa) — Zagłębie 
(Wałbrzych).

12.50 — Gra Orkiestra TV Katowi­
ce pod dyr. Ireneusza Wikarka.

13.20 — ..Kobra w kinie”. Z cy­
klu: ,,W starym kinie”.

14.20 — „Z Kolbergiem po kraju” 
— program prowadzi Wojciech 
Siemion.

15.05 — Dla dzieci — „O dwuna-
stej” — film oolskiei prod.

15.20 — Z cyklu — „Piórkiem i 
glem”. , t

15.50 — „Rybacy” — reportaż.
16.20 — „Biały kanion” — film

wę

fa-
bularriy — western.

19 — ..Dlaczego powstaja słowniki 
wielkich pisarzy”? — felieton li 
terseki.

20.05 — Giełda piosenki.
20.45 — „Ułan księcia Józefa” — 

polski film fab. archiwalny, w 
rolach głównych: Franciszek 
Brodniewicz, Jadwiga Smosar-
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nie rozproszone środki nie są 
często wykorzystane w pełni 
właśnie wskutek skomplikowa 
nego systemu ich rozdyspono­
wania.

W 1968 r. w placówkach re­
sortu MOiSW wypadło średnio 
statystycznie tylko 570 zł wy- 
narodzenia za 1 projekt przy­
jęty do zastosowania, co ilu­
struje właśnie fakt ociężałości 
jednostek budżetowych w pro­
cesie wypłaty należnych auto­
rom wynagrodzeń. Wydaje się, 
że nie można obok przedstawić 
nego zjawiska przejść obojęt­
nie, albowiem dotyczy ono 
awangardy twórczej myśli 
technicznej i dlatego też wy­
maga dogłębnej analizy oraz 
zdecydowanych przedsięwzięć 
organizacyjnych ze strony Mi­
nisterstwa Finansów. Liczne 
dyskusje aktywu społecznego 
podnoszą to zagadnienie w róż 
nej formie, wysuwane są róż­
ne propozycje. Jedną z takich 
propozycji jest to, aby całość 
środków finansowych przezna 
czonych na wynalazczości i 
ochronę patentową umieścić w 
dziale 18, rozdziale 184 klasyfi * 
kacji budżetowej (uzyskujemy 
koncentrację środków), któ­
rych wydatkowanie byłoby o- 
peratywne, a jednocześnie gwa 
rautowałoby sprawne wynagra 
dzanie twórców z jednostek 
budżetowych przez nasz prze­
mysł — wdrażający nową myśl 
naukową. Wzorcem tutaj jest 
tzw. § 81 klasyfikacji. Wydatki 
na wynalazczość to drobny uła 
mek całości wydatków, szkół 
wyższych i można postulować 
tego typu rozwiązanie. Tego 
wymaga nasza gospodarka. Po 
stulat adresujemy do autorów 
przygotowywanej nowej usta-

Na nutę wytchnienia

wy prawa budżetowego
oraz nowej klasyfikacji budże­
towej — do Ministerstwa Fi­
nansów, które powinno stwo­
rzyć pełne warunki do opera­
tywnego wykorzystania twór­
czej myśli naukowej oraz za­
gwarantować możliwość ryzy­
ka technicznego dla nowych 
rozwiązań, które rodzą się w 
pracowniach naszych naukow­
ców.
Dr KRZYSZTOF TUSZYŃSKI 

Przewodniczący Komisji 
Wynalazczości i Racjonalizacji 

WKZZ — OW NOT

Po otwarciu nowej prze 
syłki ostatnich książek 
„Czytelnika", najpierw 

sięgnąłem po tomik Tadeusza 
Kotarbińskiego „Rytmy i ry­
my". Z pewnym wzrusze­
niem czyta się strofy tego 
wielkiego filozofa i estety, 
wypowiadającego jak sam 
mówi, „myśli wyznawane pro 
zą". Natomiast „w rymy i 
rytmy przybiera treści, które 
przechodzą mu przez głowę 
bądź jako problem, bądź ja 
ko idea ponętna, bądź jako 
wyraz tęsknoty, żalu, niepo­
koju, zachwytu, radości". 
Nierówne są te utwory. W 
jednych brzmi szczera nuta 
liryzmu, wyrażana w formie 
niekiedy dostojnie słaroświec 
kiej, choć myśl w nich nader 
jest nowa, w innych od stro­
ny formalnej niewiele znaj­
dzie się poza poprawnością— 
Niejedne z tych wierszy to 
suma jakiejś życiowej esen­
cji. I może autor być pe­
wien, że stanie się tak, jak 
zamyśla, iż znajdą się tacy, 
którzy „znajdą w jego sło­
wach wyraz przeżyć włas­
nych".

Ciekawy Jest ten debiut, 
Adama Niemczyca — przede 
wszystkim znanego malarza i 
historyka sztuki, ale też i poe 
ty, autora czterech bodaj to­
mików wierszy wydanych w 
Budapeszcie w czasie II woj­
ny światowej. Jego „Betsabe", 
to udany debiut prozatorski. 
Temat? Paryż, cyganeria arty 
styczna z całym jej osobli­
wym, ale zawsze urzekają­
cym klimatem, romans pary 
malarzy Jeanne i Piotra, ich 
włóczęga po muzeach i gale 
riach, zachłystywanie się sztu 
ką I... sobą. Z jednej stro­
ny jakby małe wtajemnicze­
nie w sztukę malarstwa, z d»u 
giej, ukazanie siły uczucia, 
też sztuki w pełnej skali prze 
żywania dostępnej jedynie 
bardzo nielicznym.

Z przekładów jest kilka 
książek godnych zalecenia. 
Na pewno małą wydawniczą 

; sensacją staje się wydanie

„Pamiętników" Hortensji i 
Marti Mancinł, postaci barw­
nych i znanych, siostrzenic 
kardynała Mazariniego, nie­
małą rolę grających na dwo­
rze Ludwika XIV. Łatwo wte­
dy było skryć niejedno w in 
trygach politycznych i w 
gierkach miłosnych. Epoka te 
mu sprzyjała, ale epoka nie­
kiedy i piętnowała, nie skąpi 
ła zarzutów. W sumie książ­
ka daje obraz obyczajów, sty 
lu, poglądów i kanonów morał 
nych epoki, kanonów ży­
cia, nie ustawy czy religijne­
go nakazu.

Romaina Gary znamy już 
w Polsce od dawna z jego

rKorzeni nieba' ,Obief-
nicy poranka", któryirti pi­
sarz francuski zjednał sobie 
poczytność. Jego „Zjadacze 
gwiazd" mają być pierwszą 
częścią cyklu „Komedii ame­
rykańskiej", traktowanego 
jak barwna panorama współ­
czesnego życia. Akcja, peł­
na napięć niemal sensacyj­
nych, toczy się w anonimo­
wym kraju Ameryki Srodko- 
wej, w środowisku narkoma­
nów, tę drogą wyrażających 
swój bunt przeciw „nędzy 
rzeczywistości". A krajem i 
ludźmi rządzi dyktator, śmie­
szny i groźny, tym groźniej­
szy im bardziej śmieszny. 
Obok zaś niekończąca się pa 
rada postaci, wspaniale zin­
dywidualizowanych, nieco­
dziennych zaiste, a mimo to 
ujmujących swą realnością. I 
miłość tam dziwna, i świat 
wstający z oparów narkoty­
ku, tylko wiatry i poszumy 
morza zdają się być normal­
ne. A także ci, którzy w porę
potrafią uratować swe 
wieczeństwo".

W przekładzie treny 
newskiej otrzymujemy

czło-

Naga 
po-

wieść pisarza NRD, średniego 
pokolenia, Herberta Otto 
„Czas odlotu bocianów'' to 
książka łypu romansowego, 
tyle że o wyższych ambi­
cjach.

EUGENIUSZ PAUKSZTA

cabowej rozgrywce. Typowe przy 
kłady ilustrują diagramy. Obydwie 
strony mają po dwa pionki. Czy 
jest równowaga?

Diagram nr 13
(Studium A. Butkiewicza)

CZARNYCH

nym efektem takich zabiegów 
jest remisowy wynik partii.

Bardzo interesujące są przypad 
ki materialnej równowagi w war-

Nie ma równowagi
W poprzednim „kąciku” pokaza 

liśmy jak łatwo jest ulec złudze­
niu materialnej przewagi w par­
tii warcabowej. Strona silniejsza, 
posiadająca więcej bierek, ma o- 
gólnie rzecz biorąc większe szan 
se na wygranie, ale... realizacja 
przewagi zależy od układu bierek. 
Decyduje pozycja.

Możliwości manewru tkwiące w 
pozycji pozwalają niejednokrotnie 
słabszej stronie zneutralizować 
przewagę przeciwnika. Pożąda-

Diagram nr 12
(Studium M. Tołkowa)

Białe zaczynają i wygrywają

Popatrzmy na pozycję! w rozgryw 
ce na diagramie nr 12 białe znaj­
dują się w przegranej sytuacji, na 
wyjściowych polach, a jednak mo 
gą się uratować.

W rozgrywce na diagramie nr 
13, pozycja białych jest korzyst­
niejsza. Droga do sukcesu wydaje 
się prosta. Tymczasem wygranie 
pozycji przez białe, będzie możli-
we tylko dzięki subtelnej 
ce taktycznej.

Rozwiązanie diagramu 
I. cl-d2! h4-g3 2. gl-h2 
d2-e3 f2:d4 4. h2-g3 b4-a3

zagryw-

nr 12: 
g3-f2 3.
5. g3-h4

i białe dochodzą do damki.
Rozwiązanie diagramu nr 13: 

L d4-c5! (po 1. d4-e5? nastąpiłoby 
g7-f6! i białe przegrywają) 
1. ...g7-f6 2. c5-d6! h6-g5 3. f2-e3l 
g5-h4 4. d6-c7 h4-g3 5. e3-f4 g3:e5 
6. c7-d8 z wygraną białych.

JERZY KORCZAK

■ SAK NA NIEBIETAK I NA ZIEMI

bokserski Polska — NRD.
13.55 — „Przemiany”.
14.25 — Telewizyjny Teatr Lalek 

— Kornel Makuszyński „Szewc 
Kopytko i kaczor Kwak”. Adapta 
cja i reżyseria — Jan Wilkow- 
ski.

15.25 — Z cyklu „Spotkanie z pisa 
rzem” z Kazimierzem Brandy­
sem rozmawia Aleksander Ma­
łachowski.

15.55 — Impresje fromborskie.
16.40 — „Wszystko dla najlepsze­

go” — teleturniej.
17.05 — Niedzielny Teatr Telewi­

zji — Helena Mniszkówna — 
„Ordynat Michorowski’’. Adapta 
cja TV — Teresa Worono. Wy­
konawcy — aktorzy scen szcze­
cińskich.

18.20 „Jeszcze wczoraj” pro-
gram estradowy. Reżyseria — 
Cezary Łagiewski. Scenariusz — 
Bohdan Piechowski.

20.10 ,Slim” amerykański
film fab.

21.40 — Polska Kronika Filmowa.
21.50 — Magazyn sportowy.

CODZIENNIE: Dobranoc —19.20:
Dziennik lub Monitor 19.30;

Od razu uruchomił wszystkich obecnych. „Mulaf" bez sło­
wa usiadł na obrotowym krzesełku po lewej ręce dowódcy, 
gdzie znajdowało się stanowisko nawigatora. Dyżurny sztabu, 
ostrzyżony na „jeża" plutonowy w rogowych okularach, ot­
worzył przy swoim stoliku zeszyty, które w czasie lotu miały 
zapełnić się licznymi uwagami, a dyżurny środków łączności 
przylgnął wzrokiem do wynośnego urządzenia radiostacji do­
wodzenia. Nietrudno było odgadnąć, jaka myśl kryła się 
w jego niespokojnym spojrzeniu: „Aby tylko nie nawaliła..."

W kącie oszklonego pomieszczenia stał, patrząc czujnie 
na znak dowódcy, maleńki blondynek, chronometrażysta, któ­
ry całą prawie służbę wojskową spędzał na starcie z ołówkiem 
w ręku I z zegarkiem przed oczami; do niego należał zapis 
startów I lądowań poszczególnych samolotów.

Blicharski spojrzał na swego służbowego „bretlinga"; wska­
zywał godzinę 11.55. Wolno sięgnął po rakietnicę, majestaty­
cznie ją załadował I wystawiwszy rękę przez okno właśnie za­
mierzał wystrzelić, gdy do środka wpadł nieoczekiwany 
przez nikogo Kosowicz. Biegł widać szybko, bo przez chwilę 
ciężko dysząc nie mógł wymówić słowa. Uśmiechnął się więc 
tylko, robiąc przepraszające gesty i rozglądając się, gdzie pos­
tawić swój nieodłączny kuferek.

— Aa, nasz doktorek — mruknął Blicharski nie odwracając 
głowy; jego słowa stopiły się ze świstem wystrzelonej w górę 
rakiety. Zaraz też zaczęli się zgłaszać w odbiorniku piloci. 
Podawali swoje indeksy, meldując kolejno gotowość do lotu.

— Szumny I Mańczak. Lecą pierwszą parę po trasie na wy­
sokość dwunastu tysięcy — poinformował Kosowicza „Mu­
laf". Lekarz zdęźył już ochłonęć I zapiąwszy guziki munduru 
stanęł za krzesłem nawigatora.

— Hodyra z Grelę już w powietrzu? — zapytał,
— Startuję za chwilę. Teraz zapuszcza silnik Pucuś!
Jakby na potwierdzenie tych słów dał się słyszeć jego głos 

w odbiorniku; kołował już na pas, a otrzymawszy od Blichar­
skiego zgodę na start zwiększył obroty silnika.

— Podwozie schowane, krany neutralne — zameldował po 
niespełna minucie, robięc skręt w prawo, aby nabrać wyso­
kości do jedenastu tysięcy; tam miał wykonać pilotaż-akro- 
bację.

Hodyra ł Grela wcięż byli jeszcze na ziemi. Sprawdzili 
maski, dopływ tlenu, hermełyzację kabiny I na komendę Bli­
charskiego uruchomili silnik. Stojący na drabince mechanik 
zerknął jeszcze na przyrządy kontrolujące pracę silnika; 
wszystko było w porządku. Wyciągnął z kieszeni kombinezonu 
długopis I podał Greli książkę pokładową.

— Poproszę o podpis, obywatelu majorze.
Bez słowa Grela postawił szybki zawijas. W chwilę potem 

Janusz zatrzasnął kabinę; to samo zrobił siedzący przed nim 
Grela.

— Hermetyzuję — zakomunikował krótko.
— Dobra. Wykonuj. — potwierdził Janusz przez pokłado­

we urządzenia rozmówcze.
Grela dał ręką znak, mechanik wyjął spod kół podstawki 

i wskazał kierunek kołowania. Samolot potoczył się kilkaset 
metrów; po otrzymaniu zezwolenia wkołowali na pas startu.

— Start, zezwalam! — rzucił w mikrofon Blicharski. — Mel­
dować wysokość i samopoczucie.

— Zrozumiałem — odpowiedział Grelai zniekształconym 
nieco głosem.

W czasie startu Janusz nie trzymał steru; ograniczał się tyl­
ko do obserwacji tego, co dzieje się w pierwszej kabinie. 
Wiedział, że Grela ze startem, lądowaniem i Innymi prostymi 
elementami lotu nie ma kłopotu.

Politechnika — 14.25 i po godz.
22.40 z wyjątkiem czwartku, so­

boty i niedzieli, (b)
101 102
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Apetyt rośnie w miarę jedzenia
Wielu mówiło, że Pniewy 

miały szczęście, ale prze 
cięż nie ślepy los spra­

wił, że zostały najpierw woje­
wódzkim mistrzem, a w rok po 
tern krajowym wicemistrzem 
gospodarności. Wszystkie mia­
sta, które zgłosiły się do tej ry 
walizacji miały te same szan­
se na zdobycie zaszczytnego ty 
tułu, co za tym idzie — wy­
sokiej nagrody i bądź co bądź... 
sławy. Nikomu nie ofiarowano 
pieniędzy na nowe inwestycje 
ani innej pomocy z zewnątrz. 
Zadecydowała o sukcesie wła­
sna praca, społeczne zaangażo­
wanie, umiejętności organiza­
torskie.

Odwiedziłam Mistrza po ro­
ku od odniesionego krajowego 
zwycięstwa. Okazuje się, że 
szczęścia nigdy nie za wiele, że 
nieustannie toczy się tu dys­
kurs na temat dalszych po­
trzeb i nie spełnionych jeszcze 
wszystkich zamierzeń. Miesz­
kańcy raz wciągnięci w rytm 
społecznej pracy, nie myślą za 
dowolić się tym, co mają. Po 
raz trzeci stanęli do współza­
wodnictwa o tytuł mistrza. Roz 
dzielili między siebie nowe za 
dania, ustalili harmonogram 
zajęć, które składają się na wi 
zytówkę miasta pięknego, czy­
stego i gospodarnego.

Przewodniczący Prezydium 
MRN, Eugeniusz Szydłowski 
nie liczy godzin pracy i nie 
dostosowuje ich do rozkładu 
jazdy autobusu, którym co­
dziennie dojeżdża do domu, do 
Szamotuł. Choć to już późne 
popołudnie zastaję go, gdy w 
opustoszałym budynku Prezy­
dium wraz z sekretarzem i kie 
równikiem Powiatowego Zarżą 
du Dróg Publicznych omawia­
ją plany uporządkowania uli­
cy Nowej, chyba ostatniej, 
której mieszkańcy tonęli je­
szcze tej zimy i wiosny w bło 
cie. Właśnie na dzisiaj udało 
się wykombinować spychacz, 
mający wyrównać grunt. Dal­
sze prace to już zadanie sa­
mych mieszkańców.

Kiedy idziemy zobaczyć jak 
postępuje praca, droga jest już 
przetarta, a mieszkańcy schTud 
nych, jednorodzinnych dom- 
ków wylegli na ulicę z łopata 
mi i taczkami, rozrzucając 
zepchnięte na pobrzeża zwały 
ziemi.

— Dobrze się pracuje z mieszkań 
caini Pniew — mówi przewodni­
czący. — Twierdzę to na podsta­
wie moich trzyletnich doświad­
czeń, odkąd zostałem „ojcem” te 
go miasteczka. Przystąpienie do 
konkursu o tytuł Mistrza Gospo­
darności, szczególnie zmobilizowa­
ło społeczeństwo. Jego wkład pra 
cy oceniono na prawie 2160 tys. 
złotych. Jeżeli się zważy, że jest 
tu niespełna 5 tysięcy mieszkań­
ców, to wartość prac każdego z 
nich wyniosła 464 złote.

Idziemy w miasto, dość ru­

chliwe o tej porze, co chwila 
pozdrawiani przez przechod­
niów. Częściej jednak oni są 
pozdrawiani przez przewodni­
czącego. Mój przewodnik kilka 
krotnie zatrzymuje się na krót 
ką rozmowę: to z kierowni­
kiem miejscowego zespołu mu 
zycznego, to z dozorcą budowy 
internatu, to z kobietą z gra­
biami, która spieszy do zajęć 
przy urządzaniu ogródka jorda 
nowskiego.

Majowe słońce dodaje uroku 
wyczyszczonemu na wysoki 
połysk rynkowi. Pamiętam go 
sprzed paru lat, kiedy na wy 
brukowanej kocimi łbami tra­
sie przelotowej zatrzymywały 
się autobusy, tarasując ruch 
uliczny. Było tu jakoś szaro i 
smutno. Dzisiaj patrzę na pięk 
ny przystanek PKS z trzema 
wiatami i poczekalnią, na do­
my, które otrzymały kolorowe

Po roku u Mistrza
Gospodarności

elewacje, ulice o bitumicznych 
nawierzchniach, wyremontowa 
ne już po zimowych zniszcze­
niach, obrzeża rynku obsiane 
trawą i obsadzone różami. Sta 
rannie utrzymywanych trawni 
ków jest zresztą wiele i na 
innych ulicach. Przewodniczą­
cy nie bez satysfakcji oprowa­
dza mnie po zakamarkach mia 
sta.

— Ostatnie .,kocie łby” zniknęły 
w naszym mieście w ubiegłym ro­
ku. Właściwie została nam jeszcze 
tylko ulica Nowa, bo jak pani 
widzi, nawet najmniejszy, naj­
węższy zaułek ma położony dywa 
n’k. Czy moglibyśmy to wszystko 
zrobić z funduszu miejskiego, gdy 
by nie ludzie? Z 760 tysięcy zł 
rocznie możemy tylko dofinanso­
wać czyny społeczne, a są i inne 
potrzeby. «

Pod Pomnikiem Bojowników o 
Wolność, również wybudowanym 
w czynie snołecznym. grupa ko­
biet porządkuje trawnik i sadzi 
kwiaty.

— Dzień dobry, pani Nadstazi- 
kowa. już pani zdrowa, że przy­
szła do oracy?

— Gdzie tam zdrowa! Wracam 
właśnie z zabiegu, ale czy można 
obojętnie patrzeć, jak inni pracu­
ją?!

Ci „inni”, to grupa członkiń Li- 
gi Kobiet, którym przewodzi Ma­
ria Andrzejewska. Od rana — jak 
mówi — chodziła po ludziach i że 
brała o kwiaty pod pomnik. Tak 
bardzo to chvha nie trzeba było że 
brać, bo kilkadziesiąt krzaków 
bratków czeka na posadzenie.

W utrzymaniu porządku każ 
dy ma swoje zadanie, każdy 
jest za coś odpowiedzialny. 
Pomnik i ogródki jordanow­
skie ma w swojej pieczy Liga 
Kobiet, boisko sportowe — 
ZMS, trawniki i kwietniki — 
koło ZBoWiD, Park Miejski — 
młodzież Liceum Ogólnokształ 
cącego, plażę i kąpielisko nad 
jeziorem — koło Polskiego 
Związku Wędkarskiego. To zo­

bowiązuje do sumiennego wy 
pełnienia zadań.*

Udział w konkursie rodzi cią 
gle nowe inicjatywy. Występu 
ją z nimi mieszkańcy na se­
sjach rad, których przebieg 
pilnie teraz śledzą, orientują się 
w planach i budżecie. Zakty­
wizowały się komisje rad, u- 
trzymujące żywy kontakt z wy 
borcami, coraz więcej inicja­
tywy wykazują komitety blo­
kowe. Nieliczne i niewielkie 
w tym mieście zakłady pracy 
w miarę swych możliwości 
chętnie angażują się do prac 
na rzecz miasta, udostępniając 
transport, świadczą finansowo 
i w robociznie.

Inspiratorską rolę spełnia 
szeroki kolektyw, składający 
się z przedstawicieli rady, 
miejskiego komitetu partii, or 
ganizacji społecznych. Koordy 
natorem poczynań jest Front 
Jedności Narodu.

Mieszkańcy Pniew zarażeni 
bakcylem pracy dla wspólne­
go dobra zapomnieli o daw­
nych waśniach i sporach są­
siedzkich. Już dawno żadna 
ich sprawa tego typu nie tra­
fiła na wokandę sądu czy kole 
gium orzekającego W przy­
padku różnicy zdań wystarcza 
decyzja komisji rozjemczej 
MRN.

Do większych przedsięwzięć 
należy jeszcze zagospodarowa­
nie kąpieliska. Czyn dofinanso 
wany będzie połowa sumy z 2 
milionów zł nagrody za tytuł 
wicemistrzowski. Drugą poło­
wę rada miejska przeznacza 
na skanalizowanie zachodniej 
części Pniew. Brak tu bowiem 
kanalizacji burzowej, wskutek 
czego zalewane są piwnice i 
ogrody.

— Czy przyjdzie taki czas, 
że już wszystko uda nam się 
dopiąć na ostatni guzik? — za 
stanawiają się mieszkańcy. Im 
więcej robią, tym więcej wi­
dzą potrzeb. A może to tylko 
tak jak z apetytem, że rośnie 
w miarę jedzenia?

ZOFIA DOHNKE

Pniewy — czyn społeczny Ligi 
Kobiet.

Fot. — M. Różański

— Znaleziono niewypały! 
Czekamy na waszych sape­
rów!

Miemal codziennie takie 
O alarmujące telefony z ko 
■■ mend MO i prezydiów 

rad narodowych odbierane są 
w wielkopolskiej jednostce 
Wojsk Obrony Wewnętrznej 
(dawniejszy KBW). Bezzwłocz 
nie po otrzymaniu takiego sy 
gnału saperzy WOW wyrusza 
ją tam, gdzie czyha śmierć. 
Wielu żołnierzy ofiarnie 
pełni tę niebezpieczną służ­
bę, w której wyni­
ku w Wielkopolsce jedy­
nie w latach 1965—1969 unie­
szkodliwiono 160 000 niewypa­
łów...

To tylko jedna z chlubnych 
kart najnowszej historii Wojsk 
Obrony Wewnętrznej, które 
właśnie obchodzą swój srebr­
ny jubileusz. Pierwszy okres 
tego 25-lecia, to była przede 
wszystkim walka z reakcyj­
nym podziemiem. Głównie w 
tym celu 24 maja 1945 roku 
Rada Ministrów podjęła uchwa 
łę o utworzeniu Korpusu Bez 
pieczeństwa Wewnętrznego. Zo 
stał on sformowany m. in. z 
jednostek frontowej 4 Dywizji 
Piechoty im. Jana Kilińskiego 
i wspólnie z funkcjonariusza­
mi MO. SB, ORMO i żołnie­
rzami WTP rozpoczął walkę w 
obronie, a później o umocnie­
nie władzy ludowej.

W tym czasie w Wielkopol- 
sce grasowało 58 większych 
band terrorystycznych. W wy 
niku 242 akcji operacyjnych 
wielkopolska jednostka KBW 
zlikwidowała doszczętnie 52 
bandy, a sześć — rozbiła. Kpt. 
Borys Lisowski, chorąży Ire­
neusz Kowalczyk i wielu ich 
towarzyszy broni zginęło 
tej walce śmiercią bohater­
ską.

W tymże okresie wydatny 
był udział wielkopolskiej jed­
nostki Korpusu w ochronie in 
stytucji i fabryk przed dywer 
sją oraz w tzw. akcji ochron- 
no-propagandowej przeprowa­
dzonej podczas referendum 
(rok 1946) i wyborów do Sej­
mu (rok 1947).

Kiedy nastał czas spokoju, 
zmieniły się zadania KBW. Od 
lipca 1965 roku, już pod naz­
wą Wojsk Obrony Wewnętrz-

Srebrny jubileusz żołnierzy WOW

Zawsze
na posterunku

nej, znalazł się on w jednoli­
tym systemie lądowej obrony 
terytorialnej kraju. W związ­
ku z tym wzrosły wymagania 
wobec żołnierzy WOW. Sta­
wiane przed nimi zadania wy 
magają wysokich walorów ide 
owo-moralnych i doskonałego 
opanowania wojennego rzemio 
sła, co obecnie ściśle się wiąże

Z okazji 25-lecia Wojsk O- I 
brony Wewnętrznej dzisiaj I 
w Poznaniu rozpoczynają sie I 
dwudniowe uroczystości. O 
Rodź. 17.30 w Domu Kultury 
MO odbędzie sie okoliczności o 
wa akademia, podczas której H 

| wielu oficerów i żołnierzy j 
i otrzyma odznaczenia.
i W tym samym dniu o godz. 

20 odbędzie sie uroczysty apel 
poległych.

24 bm. nastąpi zaprzysiężenie j 
najmłodszych żołnierzy wielko i 
polskiej jednostki KBW. Po > 

। tej uroczystości odbędzie się । 
I szereg imprez kulturalno-roz- ! 
I rywkowych i sportowych.

z umiejętnością posługiwania 
się nowoczesnym sprzętem.

W wielkopolskiej jednostce 
WOW stałemu podnoszeniu go 
towości bojowej służy m. in. 
inspirowany przez organizacje 
partyjne i Koła Młodzieży Woj 
skowej — ruch przodownict­
wa i współzawodnictwa w za­
kresie wyszkolenia i wychowa 
nia. W maju br. 5 drużyn o- 
trzymało tytuł Drużyny Służ­
by Socjalistycznej. Szereg in­
nych kolektywów żołnierskich 
ubiega się o taki zaszczyt.

Umacnianie obronności to 
niezmiernie ważny, ale nie je 
dyny kierunek działania 
WOW. Długo można by pisać 
o ich ofiarnych akcjach prze­
ciwpowodziowych i gaśniczych 
(szczególnie podczas pożarów 
lasów). Osobny rozdział stano 
wi ożywiona działalność spo­
łeczno-polityczna, która jest 
wymownym wyrazem więzi 
wojska ze społeczeństwem.

Na Lubelszczyźnie i w Biało 
stockiem, a więc na ziemiach, 
które szczególnie ucierpiały w 
Wyniku działań reakcyjnych 
band, zbudowane zostały dwie 
szkoły — Pomniki Tysiącle­
cia ze składek żołnierzy 
WOW. Natomiast w latach 
1967—69 żołnierze wielkopol­
skiej jednostki tych wojsk 
przekazali na konto SFBSil bli 
sko 200 tys. zł. Przodują oni 

również w honorowym krwio­
dawstwie (stąd przyznana w 
ub. roku jednostce — Złota 
Odznaka PCK). Uznanie i 
wdzięczność zyskali sobie żoł­
nierze WOW także dzięki licz 
nym czynom społecznym na 
rzecz naszego regionu. Przy­
kładowo wymienić można, że 
przepracowali tysiące godzin 
przy budowie Parku Kaspro­
wicza i Parku Przyjaźni i 
Braterstwa na Cytadeli.

Z okazji tegorocznego Swię 
ta Zwycięstwa oficerowie wiel 
kopolskiej jednostki WOW od 
byli wiele spotkań z mieszkań 
cami powiatu obornickiego. 
Natomiast od 17 kwietnia br. 
w każdą niedzielę młodzieżo­
we patrole zwycięstwa złożo­
ne z żołnierzy WOW w towa­
rzystwie harcerzy odwiedza­
ją weteranów I i II Armii WP 
oraz KBW.

Charakterystyczne, że WOW 
systematycznie współpracują 
z licznymi zakładami pracy 
(w szczególności z „Pometem”) 
oraz organizacjami społeczny 
mi. I tak np., sprawując od 5 
lat patronat nad poznańską 
Szkołą Podstawową nr 93 im. 
Mieszka I, żołnierze udzielają 
harcerzom z tej szkoły wydat 
nej pomocy instruktorsko-tech 
nicznej. Warto również wspom 
nieć, że co roku (w maju i 
październiku) tysiące dzieci i 
młodzieży zwiedzają koszary 
WOW i zapoznają się z warun 
kami służby oraz tradycjami 
żołnierzy wielkopolskiej jed­
nostki. Żołnierzy, którzy zasłu 
gują na miano obywateli głę­
boko zaangażowanych w roz­
wój socjalistycznej ojczyzny.

M. Ł.

Andrzej Bogusławski. Stanisław 
Karolak — „Gramatyka rosyjska 
w ujęciu funkcjonalnym”. Wiedza 
Powszechna, s. 511. zł 50.

Zofia Karczewska-Markiewicz — 
„Calderon de la Barca” seria Pro­
file. Wiedza Powszechna, s. 360, zł 
25.

Antoni Semczuk — „Iwan Tur­
gieniew”, seria Profile. Wiedza Po 
wszechna. s. 372, zł 25.

Warren Waever — „Elementarz 
rachunku prawdopodobieństwa”. 
Biblioteka Wiedzy Przyrodniczej. 
Wiedza Powszechna, s. 313, zł 30.

Anna Świderek — „Kiedy piaski 
egipskie przemówiły po grecku”. 
Wiedza Powszechna, s. 266, zł 22.

Jako stały czytelnik „Głosu” z 
uwagą śledzę artykuły Feliksa Biło- 
sa i Jerzego Zielonki: „W Kościanie 
i Śmiglu przed 30 laty” (październik 
1969) oraz „Wielka styczniowa” (sty 
czeń 1970). W obu cyklach artyku­
łów przewijają się liczni Niemcy — 
zbrodniarze i przestępcy charaktery­
zowani zaledwie jednym zdaniem. 
Czytelnikom wydawało się, że auto­
rzy nie omieszkają poświęcić cha­
rakterystyce tych zbrodniarzy osobne 
go artykułu. Ale oba cykle się skon 
czyły, a o tym ani słowa. Zachęcam 
więc i proszę o opisanie tych zbrod­
niarzy. Sądzę, że kwiecień — miesiąc 
pamięci narodowej, jest po temu sto 
sowną okazją.

Ryszard Ptak — Kościan, ul.
Wiosny Ludów 7

Było ich wielu: Urdeutsche — ra 
sowi Niemcy, naziści z nordyc 
kimi rodowodami; Volksdeut- 

sche — „sąsiedzi”, których wykarmi- 
ła polska ziemia i Umsiedlerzy — 
przesiedleńcy, niemieccy osadnicy, 
którzy do tzw. „Kraju Warty” przy­
byli z państw nadbałtyckich, znad 
Morza Czarnego, z Rumunii, Łotwy 
i Estonii. Wszyscy równie okrutni 
prześcigali się w gorliwym realizo­
waniu rozkazów „wielkiego Fuehre- 
ra”.

Nauczyciel w mundurze SS
Wilhelm Heinze ur. 27 czerwca 

1898 r. w Kościanie był w latach 
międzywojennych nauczycielem w 
tutejszej niemieckiej szkole. Zagorza 
ły hitlerowiec i nazista udanie mas­
kował swoją nienawiść do Polaków. 
W sierpniu 1939 r. Heinze znikł z 
Kościana. Kilkanaście dni później z 
rozgłośni radiowej w Goerlitz rzu­
cał stekiem obelg i oszczerstw na swą 
przybraną ojczyznę. Z butną miną, 
w mundurze SS, zjawił się Heinze w 
Kościanie wraz z pierwszymi oddzia 
łami hitlerowskiego wojska 8 wrześ 
nia 1939 r. Zmienił się nie do poz­
nania. Był oschły, brutalny, pełen

Prowokacja i mord ich rzemiosłem
pogardy dla Polaków. Komenda wo­
jenna miasta mianowała go burmi­
strzem Kościana. Był nim przez dwa 
tygodnie, zanim przybył z Rzeszy 
dr Hans Szpitter.

W czasie swych rządów „nauczyciel w 
mundurze SS” wydał kilkanaście dotkli­
wych w skutkach zarządzeń. Egzekwu­
jąc wykonanie zarządzeń burmistrza Hein 
ze, wojsko i cywilni Niemcy dokonali w 
Kościanie kilkudziesięciu aktów grabie­
ży i mordu. On sam jako dobrze zorien­
towany w miejscowych stosunkach, uczę 
stniczył później w obradach sądu, opi­
niował wyroki, dysponując decydującym 
głosem w kwestii skazywania na karę 
śmierci. Dobrze więc zasłużył się hitle­
ryzmowi, za co okupacyjne władze mia­
nowały go powiatowym inspektorem 
szkolnym i rajcą miejskim.

W końcu 1943 r. „kreisschulrat” Wil­
helm Heinze wcielony do Waffen-SS po 
dążył na front wschodni. Przeżył i prze 
trwał wojnę. Dziś żyje ponoć, doczekaw 
szy sędziwej starości, gdzieś w Niemiec­
kiej Republice Federalnej.

Kat Śmigla
23 września 1939 r, burmistrzem 

niemieckim Śmigla został właściciel 
cegielni w Nietążkowie pow. Koś­
cian oraz Pysząca pow. Śrem —'Hein 
rich Hentschel (ur. 4 czerwca 1895 
r. w Śmiglu). To on opracował i prze 
prowadził prowokację nietążkowską, 
polecając z nocy z 29 na 30 września 
1939 r. podpalić niemieckie zabudo­
wania i zamordować strażnika w 
Nietążkowie pod Śmiglem — Chri­
stiana Rauscha. To on później „szu­
kał” rzekomych polskich sprawców, 
uczestniczył w ich „sądzeniu” i pod­
pisał wyroki śmierci. Prowokacja 
nietążkowską stała się pretekstem do 
Umordowania 16 niewinnych Pola­
ków na rynkach Śmigla (30. 9. 1939 
r.) i Kościana (2. 10. 1939 r.)*)

*) F. Biłoś i J. Zielonka „W Kościanie 
i Śmiglu przed 30 laty” „G. W” nr 234 
i 235 — 2 — 3. X 1969 r.

Donos, prowokacja, zbrodnia — oto me 
tody, jakimi posługiwał się Hentschel w 
gnębieniu znienawidzonych przez siebie 
Polaków. I on również dobrze zasłużył 
się hitleryzmowi. Kiedy 16 lutego 1940 r. 
z nominacją na burmistrza przybył do 
Śmigla Hans Vomhof, pomyślano o do­
brej posadzie dla Hentschla, przenosząc 
go do Kościana, gdzie przy niemieckim 
staroście zajmował odtąd stanowisko po 
wiatowego męża zaufania do spraw prze 
jęcia przez władze niemieckie polskiego 
mienia. Mógł teraz do woli dawać upust 
swej nienawiści, grabiąc mienie Pola­
ków, którzy wysiedleni z ojcowizny opu 
szczali swoje domy i majątki.

Zbrodniarze 
spod znaku swastyki

W r. 1943 hauptmann Heinrich 
Hentschel wcielony został do Wehr­
machtu, gdzie służył do końca woj­
ny w formacji powietrzno-desanto- 
wej. Pod opiekuńczymi skrzydłami 
swych starych przyjaciół z gestapo i 
SS, żyje dziś „treue Heinrich” w Nie 
mieckiej Republice Federalnej.

Starosta z Opladen
17 września 1939 r. przybyła do 

Kościana grupa hitlerowskich urzęd 
ników, której przewodził okupacyj­
ny starosta powiatu dr Helmut Lie- 
se (ur. 7 czerwca 1908 r. w Opladen 
k. Kolonii). Młody, niezwykle aktyw 
ny nazista, zorganizował w Kościań- 
skiem machinę okupacyjnej admini­
stracji, utworzył i znacznie rozbudo 
wał sieć komórek partyjnych 
NSDAP, konsekwentnie i bez skrupu 
łów realizując założenia ekstermina 
cyjnej polityki wobec Polaków.

Doktor praw Helmut Liese ponosi od­
powiedzialność za wymordowanie 649 
mieszkańców Ziemi Kościańskiej w czte 
rech publicznych i trzech skrytobójczych 
każniach od września 1939 r. do marca 
1940 r. Jego katowskie konto w poważ­
nej mierze obciążają poza tym wszystkie 
zbrodnie i przestępstwa, jakich dopuści­
li się hitlerowcy w powiecie kościań­
skim do marca 1942 r. Jego to podpis wid 
nieje pod tekstem obwieszczenia z 2 paź 
dziernika 1939 r., które oznajmiło, że na 
rynkach w Śmiglu i Kościanie rozstrze­
lano 16 Polaków. W marcu 1942 r. ober- 
leutnant Helmut Liese ochotniczo zgło­
sił się do Wehrmachtu. Skierowany na 
front afrykański, trafił tam do niewoli 
angielskiej. Tutaj w końcu 1942 r. ślad 
się urywa.

Klamm, Gieseler i inni
W r. 1946 ukazała się drukiem III 

lista zbrodniarzy wojennych. Pod 
numerem 33 znalazło się nazwisko 
pierwszego szefa gestapo w Kościa­
nie, SS-Hauptsturmfuehrera Josse- 
go, Herberta Klamma.

Postać Klamma głęboko wryła się 
w pamięć więźniów kościańskiego 
gestapo. Mówi Teodor Filipowicz z 
Racotu: „7 listopada 1939 r. w czasie 
mego pobytu w więzieniu kościań-, 
skiego gestapo zdstałem oddany wraz 
z innymi pod sąd, który składał się 
z siedmiu nieznanych mi Niemców 
w mundurach oraz przewodniczące­
go, którym był gestapowiec Klamm. 
Zwaliśmy go w gwarze więziennej 
„Zębolem” z uwagi na długie, wy­
sunięte zęby. Wyrok zapadał zawsze 
skazujący. Były bowiem tylko dwie 
możliwości: T (Todt — śmierć) lub 
KZ (Konzentrationslager>— obóz kon 
centracyjny). Wyrok sugerowany był 
w zasadzie przez Klamma, który py 
tał sędziów niemieckich — „T” ew. 
„KZ?”.

Klamm sam o sobie .mówił, że 
„nie jest człowiekiem lecz szata­

nem”. Zaciekły polakożerca, sady­
sta, tyran, kat — oto określenia, ja­
kimi obdarzają go ci, którzy pozna­
li siłę jego pięści, bykowców i pa­
łek.

W kwietniu 1940 r. Klamma prze­
niesiono do Łodzi, gdzie do zakoń­
czenia wojny pracował w przesied­
leńczym sztabie SS. W lipcu 1945 r. 
wojskowa policja angielska ujęła SS- 
Hauptsturmfuehrera Jossego Herber 
ta Klamma i osadziła go w obozie je 
nieckim w Fischbook w Anglii. 19 
września 1947 r. Klamm uciekł z obo 
zu. Kilka godzin później został za­
strzelony przez angielskich żołnie­
rzy.

Kolejnym szefem kościańskiego 
gestapo był SS-Obersturmfuehrer 
Paul Gieseler. Tęgi, krępy grubas 
wiódł „spokojne” życie z żoną i cór 
ką, lecz w prześladowaniu Polaków 
wcale nie ustępował swojemu po­
przednikowi. Jedyna różnica między 
Klammem a Gieselerem polegała na 
tym, że obaj działali w różnych od 
siebie warunkach. W czasach Klam­
ma szczególny nacisk kładziono na 
bezpośrednią eksterminację, z upo­
dobaniem stosując takie jej metody, 
jak egzekucje, masowe mordy skryto 
bójcze itp. W epoce Gieselera, od po 
łowy 1940 r. doszły do głosu równie 
skuteczne, choć mniej jawne formy 
eksterminacji.

Nie sposób wymienić tych, którzy 
w czasie hitlerowskiej okupacji dzia 
łali na szkodę i przeciwko Polakom. 
Lista zbrodniarzy spod znaku swa­
styki pochodzących lub działających 
na terenie kościańskiego zawiera bo 
wiem 150 nazwisk.

FELIKS BIŁOŚ 
JERZY ZIELONKA
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O etapie 
po etapie

Mówi zwycięzca etapu Edouard 
Verstraeten: „Przed startem roz­
mawiałem z trenerem Acou i bel 
gijskim dziennikarzem de Poote- 
rem. Powiedzieli mi, że dziś po­
winien być belgijski etap, bo u 
nas często jeździ się przy takim 
wietrze. Cieszę się, że udało nam 
się zaskoczyć polskich kolarzy i 
wygrać w ten sposób. Nigdy nie 
czuję się dobrze, kiedy na 
stadion wjeżdża zwarta grupa, 
wtedy nie mam żadnych szans w 
walce z waszymi kolarzami. To 
mój największy sukces ze wszyst 
kich dotychczasowych”.

Trener Henryk Lasak: „Co się 
dziś działo w tym wyścigu! Nie 
wiem czy to odprężenie po dniu 
przerwy spowodowało, że wszy­
scy jechali nieuważnie i wciąż do 
chodziło do kolizji. Dobrze, że 
ten etap mamy już za sobą. Sił 
chłopcom nadal nie brakuje”,

Ryszard Szurkowski: „Przy tym 
wietrze nie próbował uciekać ża 
den z faworytów. Dziś mogło się 
to udać tylko outsiderom. Właśnie 
w tak ciężkich warunkach i w sy 
tuacji gdy na szosie dzieją się 
nieprzyjemne rzeczy bardzo ważne 
jest to, że można liczyć na kole­
gów. Cichym bohaterem etapu 
był na pewno Krzeszowice.

Andrzej Kaczmarek: „Miałem 
sporo szczęścia w tej dużej kra­
ksie. Nie straciłem orientacji i 
dzięki temu, mimo dużej szybko 
ści i ostrego hamowania nic mi 
się nie stało”.

Zbigniew Krzeszowice: „Napra­
cowałem się. Przedtem najbar­
dziej byłem zmęczony po jeździe 
na czas, ale dziś było ciężko jak 
chyba nigdy w życiu”.

Dr Zbigniew Rusin: „Tylko 
Czechowski, Stec i Matusiak nie 
mieli dziś wywrotek. Boleśnie od 
czuł upadek Hanusik, również 
Krzeszowice ma pościerany naskó 
rek. Nie są to jednak groźne kon 
tuzje. Najwięcej ucierpiał Węgier 
Boros, którego ze złamanym oboj 
czykiem odwiozłem do szpitala”.

(ot)

Przed błariem

Przed startem do X etapu WP 
nasz reprezentant A. Kaczma­
rek w rozmowie z przewodniczą 
cym Prezydium RN Poznania J. 
Kusiakiem I jego zastępcą H. 

Kędziora.
Fot. — K. Przychodzki

Lekkoatleci 
z ośmiu państw 
na poznańskim 

mityngu
Polski Związek Lekkiej Atletyki 

otworzy tegoroczny, międzynaro­
dowy sezon 24 bm. mityngiem w 
Poznaniu w którym obok naszej 
kadry wystąpią czołowi zawodni­
cy: Czechosłowacii, Włoch. Norwe 
gii, Szwecji, Anglii. Szwajcarii i 
Finlandii.

Rozegrane zostań a konkurencje 
kobiece i męskie. Start tak dobo 
rowej stawki znakomitych lekko­
atletów budzi duże zainteresowa­
nie nie tylko wśród entuzjastów 
tej dyscypliny sportu, (p)

Rajd L-M
Uczestnicy samochodowego raj­

du Londyn — Meksyk, przybyli w 
czwartek wieczorem czasu euro­
pejskiego do miejscowości Cali w 
Kolumbii. Jak podają agencje, 
tylko 6 samochodów przybyło na 
metę w Cali o wyznaczonym cza­
sie. Nadal uczestniczy w rajdzie 
29 załóg, w tym Polacy — Zasada 
i Wachowski, którzy w ogólnej 
klasyfikacji zajmują 9 miejsce.

Oto klasyfikacja rajdu:
1. Mikkola (Finlandia) — Ford 

Escort — 7:10.0 godz. spóźnienia. 
2. Aaltonen (Finlandia) — Ford 
Escort — 8:17,0. 3. Culchet (W. 
Bryt.) — Triumph — 8:35,0, 9. Za­
sada (Polska) Ford Escort — 
21:43.0 godz. spóźnienia.

Z Cali zawodnicy przejechali 
krótki odcinek do portu Buena- 
ventura, skąd statkiem płyną do 
Panamy. Start do ostatniego eta­
pu nastąpi w najbliższą niedzielę.

(ot)

Szybowcowe MP
W piątek złe warunki atmosfery 

czne uniemożliwiły rozegranie ko 
lejnej konkurencji na odbywają­
cych się w Lesznie XV Szybowce 
wych Mistrzostwach Polski. Ogło 
szone natomiast zostały oficjalne 
wyniki po trzech konkurencjach.

Liderem mistrzostw jest nadal' 
Henryk Muszczyński (Ostrów ( 
Wlkp.) — 2.985 pkt. przed Julia­
nem Ziobro (Krosno) — .2.859 pkt.

Dalsze miejsca zajmują: 3. Ed­
ward Popiołek (Kraków) — 2.858 
pkt., 4. Stanisław Kluk (Stalowa 
Wola) — 2.825 pkt., 5. Edward Ma 
kula (Katowice) — 2.816 pkt., 6. 
Rajmund Jakób (Poznań) — 2.803 
pkt.

Dwaj pozostali reprezentanci na 
mistrzostwa świata zajmują nastę 
pujące pozycje: 11. Jan Wróblew 
ski (Bydgoszcz) — 2.731 pkt. i 13. 
Franciszek Kępka (Bielsko Biała) 
— 2.704 pkt.

'dalekopisem

Najlepszym upominkiem
na wszystkie okazje

ZEGAREK
z »Jubilera «

Pracownicy poszukiwani

Powiatowa Spółdzielnia Pracy 
Usług Wielobranżowych — w Śremie 

ulica Targowa 1
p r z y j m i e na terenie powiatu śremskiego 

ZAKŁADY USŁUGOWE 
względnie zatrudni na zryczałtowanym rozra­
chunku

RZEMIEŚLNIKÓW
posiadających uprawnienia oraz lokale na tere­
nie powiatu śremskiego, a w szczególności w 
rejonie: Książa, Dolska oraz Brodnicy — świad­
czących różne usługi, w szczególności dla lud­
ności i rolnictwa w branżach:

— krawieckiej, fryzjerskiej, szewskiej, fo­
tograficznej, instalacji elektrycznej, sa­
nitarnej, radiotechnicznej, stolarstwa, 
motoryzacyjnej, elektromechanicznej, ślu­
sarskiej, tokarskiej, murarstwa — na­
grobki, malarskiej, zegarmistrzowskiej, 
tapicerskiej, rymarstwa, optyki, wulka- 
nizatorstwa, usługi drobne.

Równocześnie przyjmujemy uczniów w/w za­
wodach.

Informacji szczegółowych udzieli Dział Tech­
niczny Spółdzielni, od godz. 7—10, telefon 925 
— Śrem. K3556

„KOZIOŁKI”
spełnia Twoje marzenia.

ZŁÓŻ KUPONY
NA JUTRZEJSZĄ GRĘ.

K3625

Przetargi

Piłka nożna

Olimpia gra 
z ŁKS-em

Dzisiaj o godz. 17.30. na stadio­
nie w Golęcinie. odbędzie sie 
mecz o mistrzostwo II ligi piłkar­
skiej pomiędzy ŁKS-em a Olim­
pia. Łodzianie to bardzo dobry ze 
soół i piłkarze Olimnii musza za­
grać na na1wvższych ..obrotach” 
jeżeli chca odnieść zwycięstwo.

W II lidze ?raia ponadto: Arko- 
nia — Stal. Garbarnia — Zawisza 
Motor — M.ZKS Gdynia ROW — 
Hutnik. Unia Tarnów —Śląsk U- 
nia, Racibórz — Górnik, Włók­
niarz — Urania.

W lidze międzywojewódzkiej w 
Poznaniu Lech gra z Unia Tczew 
w niedziele o godz. 11, a Polonia 
Poznań z Zagłębiem również w 
niedziele o godz. 17. Gwardi'’ 
snofvka sie z Lechia. Pogoń Ib 
Szczecin z Kujawiakiem. Calisia z 
Flotą, Bałtyk z Warta (na wyleź- 
dzie). Polonia Gdańsk z Pogonią 
Barlinek i Polonia Bydgoszcz z 
Olimpią, (s)

0 żużlowy „Złoty Kask“
22 bm. rozegrano w Bydgoszczy 

kolejny indywidualny turniej żu­
żlowy o „Złoty Kask”. W 20 bie­
gach startowało 16 żużlowców.

Po emocjonujących walkach 
T miejsce zdobył Mucha (Slask) — 
15 pkt. Drugie miejsce zajał Frie- 
dek (Koleiarz) — 14. a trzecie — 
Woryna (ROW) — 13 pkt. Dalsze 
miejsca w kolejności zajęli: St. 
Tkocz (ROW) — 12. Szczakiel (Ko­
lejarz) — 10 i Skowron (Kolejarz) 
— 10 pkt.

ZWYCIĘSTWA
W dalszym ciągu międzynarodo 

wego turnieju pięściarskiego w 
Amsterdamie polscy bokserzy od 
nieśli dwa zwycięstwa. W w. pół- 
średniej Stawski wygrał na punkty 
z reprezentantem Walii McClus- 
key’em, a w półciężkiej Fabich wy 
punktował Schuebela (NRF).

KOSZYKARKT PRZEGRAŁY 
Z NRD

Międzypaństwowe spotkanie w 
koszykówce kobiet Polska — NRD 
rozegrane 22 bm. w Lublinie za­
kończyło sie zwycięstwem gości 
63:57 (24:37). Mimo wysokiej prze- 
waei 13 punktami do przerwy. 
Polki nie wytrzymały kondycyj­
nie spotkania. Niemki narzuciły 
ostre tempo i brzeieły inicjatywę.

Przedsiębiorstwo Budownictwa Rolniczego w Kościa­
nie, ul. Słoneczna 2 — zatrudni na okres od 15 czerw­
ca br. do 31 sierpnia 1970 r. —

KUCHARKĘ do Zakładowego Ośrodka Wypo­
czynkowego w Dębcu Nowym, pow. Kościan.

Zakwaterowanie na terenie ośrodka. Warunki pra­
cy i płacy do uzgodnienia w Dziale Zatrudnienia 
FBR — Kościan, ul. Słoneczna 2. K3535
Przychodnia Obwodowa w Szamotułach, woj. po­
znańskie — zatrudni zaraz

LEKARZA na pełnym etacie w Poradni Higieny 
Pracy w Szamotułach.

Istnieje możliwość dodatkowego zatrudnienia oraz 
dyżury.

Mieszkanie dwupokojowe w nowym budownictwie 
dn objęcia zaraz. K3561
Wielkopolska Fabryka Urządzeń Mechanicznych, Po­
znań, ul. Dąbrowskiego 81/85 — zatrudni natychmiast 
każdą ilość:

TOKARZY, SZLIFIERZY i FREZERÓW.
Warunki pracy i płacy w/g układu zbiorowego do 

uzgodnienia w Dziale Spraw Osobowych i Szkolenia 
Zawodowego.

Chętni mogą podjąć naukę W Przyzakładowym 
Technikum Mechanicznym.

Ponadto zakład posiada własne ośrodki wypo- 
c?vnkowe w Budziszewku i Międzywodziu. K3572
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 2 w Po­
znaniu, ul.' Strzelecka 2 — zatrudni zaraz:

— ST. INŻYNIERA — do Wytwórni Prefabryka­
tów Wielkonłytowvch.

— 2 MISTRZÓW BUDOWLANYCH.
— 2 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH.
— KIEROWNIKA zmianowego na kuć. Rataje.
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy w bu­

downictwie.
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr PPB-2 — ulica 

strzelecka 2, III piętro, pokój 314, telefon 559-01.
K3652

Rolnicza Spółdzielnia Produkcyjna II Wilkonice, 
poczta Skoraszewice, powiat Gostyń — ogłasza 
PRZETARG NIEOGRANICZONY na budowę CIE- 
LETNIKA - JAŁOWNIKA w RSP Wilkonice.

Dokumentacja znajduje się do wglądu w biurze 
RSP II Wilkonice.

Oferty prosimy składać w terminie 7 dni od daty 
ogłoszenia przetargu.

Otwarcie ofert nastąpi w 10 dni po ogłoszeniu prze­
targu o godz. 10.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
raństwowe. spółdzielcze i prywatne.

RSP — zastrzega sobie prawo wyboru dowolnego 
oferenta względnie unieważnienie przetargu bez po­
dania przyczyn. K3573
Pracujący mężczyzna po­
szukuje czasowo jednooso 
bowego pokoju. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 26425g._______ __
Zamienię kawalerkę no­
woczesną, Jeżyce, na więk 
sze, samodzielne. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 2«418g.
Mieszkanie trzypokojowe, 
komfortowe, samodzielne, 
I ptr„ piece — zamienię 
na 2-pokojowe. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27352g.
Poszukuję pokoju dla ren 
cistki, najchętniej Grun­
wald, do TI piętra. Wa­
runki do omówienia. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 27382g.
Zamienię mieszkanie M-2 
komfort, dzielnica Grur- 
v/ald na większe w no­
wym budownictwie. Ofer 
ty ..Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 26298g.

S Praca
Przyjmę murarzy 1 ro­
botników. Wiadomość: Mi 
chała 20, portiernia.

23966?
Mężczyznę, kobietę, przyj 
tnie gospodarstwo rolne. 
Zgłoszenia: Wosik, Dolna

27236?Wilda 22.
Ucznia 
twa — 
ch.owsk

(cę) do kaletnic-
przyjmę. 

i ego 47a.
Jare-
27753?

Murarz obejmie pracę.
Luboń 
36.

1, Marchlewskiego 
?«305g

Poszukuję osoby do opie­
ki nad chorą. Oferty. 
„Prasa”. Grunwaldzka 19
dla 26417g. 26417g

Na bokserskim froncie
W najbliższą niedziele poza bokserskim turnieiem kwalifikacyi- 

nym juniorów w Słuocv odbędzie s:e tylko iedno sootkanie o mi 
strzostwo drużynowe. W Śremie zmierzą się zespoły Śremskiego 
Klubu Sportowego i Polonii Leszno.

Dwa międzynarodowe mecze od 
beda sie w dniach 29 1 31 bm. po­
między drużyna tuniorów Cottbus 
(NRD) i Olimpia Poznań. Pierw­
sze poiedvnki rozegrane zostana 
w Szamotułach, a rewanżowe we 
Wronkach.

W drużynach gospodarzy wystą 
nić mała również zawodnicy tre­
nujący w filii sekcji oieściarskiei 
GKS Olimpia HPznań w Szamotu­
łach. Filia ta nrzyjmuie młodzież 
ora?naca uoraw!ać boks (roczniki

1952/55) z Szamotuł i okolicy. Tre­
ningi odbywała się w środy 
czwartki i soboty od rodź. 16 w 
sali gimnastycznej Zasadnicze' 
Szkoły Zawodowej w Szamotu­
łach nrz.v ul Kołłataia ?dz!e 
przyjmuje się zgłoszenia kandyda 
tów.

Seniorzy Olimpii przyrotowu 
się do występów w Usti (CSRS) w 
dniach 3—8 przyszłego miesiąca.

(x)

Przedsiębiorstwo Spedycji Krajowej Oddział w Po­
znaniu, ul. Towarowa (wolne tory) — zatrudni nie­
zwłocznie:

— ST. KSIĘGOWĄ — wymagane wykształcenie 
średnie ekonomiczne lub ogólne z 5-letnia prak­
tyka w księgowości finansowo-księgowej;

— KIEROWNIKA MAGAZYNU TErwc-rwno 
— z wykształceniem średnim, 5-letnią praktyka 
i znajomością części zamiennych sprzętu prze­
ładunkowego i mat. budowlanych.

Zgłoszenia osobiste i pisemne przyjmuje Oddział 
P^K w Poznaniu, ul. Towarowa (wolne tory).

Warunki płacy dobre — do uzgodnienia. M3569

Sprzedam Moskwicza 402. 
stan bardzo dobry. Oglą­
dać: Puszczykowo, ul. Po 
znańska 39. 271«1g

Sprzedam Trabanta 600. 
niedziela godz. 10—12.
Poznań, Garbary 14 m. ’3.

27579?

O KiwnolB Sprzedaż
Kupie zgrzewarkę na fo­
lię. Adres wskaże „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
?7171g.

Sprzedam ciągnik Zetor z 
podnośnikiem i snopowią 
załke konną. Jan Godek, 
Podaszewo. poczta Pobie 
dziska, pow. Poznań.

26334?

Klatki do lisów i norek 
sprzedam. Poznań, Belwe-
derska 23 m. 4. 26338g
Lodówkę ..Mielec ALD-80” 
rowery dziecięcy, młodzie 
żowy, okazyjnie sprze­
dam Telefon 67-06-14.

26367?

Dnia 21 maja 1970 r. zmarł nasz były długo­
letni

W 
ka i

pracownik
STANISŁAW CHUDZI AK

składacz ręczny
Zmarłym żegnamy sumiennego pracowni-

.. . kolegę.
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ-

czucia składa ja:
pracownicy. Samorząd Robotniczy, Dyrekcja

Poznańskich Zakładów Graficznych 
im. M. Kasprzaka — w Poznaniu. 

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 23. V.
1970 r. o godz. 9 na cmentarzu na Junikowie.

K 3«R9

W dniu 21. V. 1970 r. zmarł

MAKSYMHJAN BARCZEWSKI
mistrz instal. sanit. i C. o. oraz blacharstwa 

długoletni, zasłużony członek naszej Spółdzielni.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie sie w dniu 25. V. 1970 roku 

o godz. 14.15 z kanlicy cmentarnej na Junikowie.
Rada, Zarząd. członkowie, pracownicy 

Rzemieślniczej Spółdzielni Zaopatrzenia i Zbytu 
Blacharzy. Instalatorów i Ogrzewników 

w Pożnanui ni wierzbowa nr 3'4.
K’ W’

I3ł±as
Ml IE ŁKO POR.SRa

Poznań. Grunwaldzka tf 
?-a treść । terminowy druk

Sprzedam MZES 250/2. ul. 
Krzywa 31. ,26309g 
Komplet kombinowany - 
jasny, nowoczesny z tap­
czanem sprzedam. Ognik 
14 m. 14, od godz. 18.

26321?

Sprzedam nową szafę 
chłodniczą Beta - lód, poj. 
1200 1. Informacje: telefon 
671-184, godz. 8—18.

27628?

• Samochody

Oclavia Super, stan do­
bry sprzedam. Teł. 672-214 
— po południu. 27331"
Sprzedam Fiata 125 P 
— 1500 (włoski), przebieg 
9.000. stan idealny. Oferty 
z podaniem ceny „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
27349g.
Sprzedam „Syrenę 104’’ 
w Idealnym stanie. Po­
znań, Czechosłowacka 30 A 
m. 1, teł. 333-26, po godz. 
14 . 27472?

Sprzedam Fiata - Multipla. 
Swoboda 37. niedziela — 
godz 11—13. 2761’g

Wartburg. 1000 — sprze­
dam. Poznań, ul. Przyby­
szewskiego 27 m. 4.
____________________ 27615"

Autoryzowana Stacja Re­
nault — inż. A. Piechow­
ski — wykonuje przęsła 
dv. naorawy. 96675?

Pianino czarne, płyta me 
talowa — tanio sprzedam. 
Poznań, Wyspiańskiego 21
m. 9. 24187?
Sprzedam płyty żelbeto­
we, przewiewne do 9,2(1 
m szer. 50 cm. grubość ' 
cm. Informacje: Cichy — 
Szczepankowo - Oliwko­
wa. 27627?

Moskwicz 408 sprzedam. 
Wiadomość Osiedle Jagieł 
lońskie 20 m. 39. względ­
nie Katowice tel. 41-43-29.

27143p
Larobrettę 175, przebieg 
poniżej 3 tys. km, sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
27318g.

Szczenięta rodowodowe — 
owczarki niemieckie, czar 
ne — sprzedam. Jarochow
skiego 47a. 27752g

Warszawę 2 przyczepą — 
sprzedam. Poznań - Umul 
towska 17, autobus 51 z 
Garbar do końca. 26976?

Sprzedam Syrenę 104, pre 
mia PKO. Adres wskaże 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 97536".
Volvo 144, rok produkcji 
1969. po minimalnym prze 
biegu — sorzędam. Oferty 
z cena „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 27326g.
Nowa Warszawę górnoza- 
worewą. snrzedam. Zyg­
munt Rosiak. Gniezno. 
Park Kościuszki 2 m. 12

1212p

Sprzedam karoserię do 
Trabanta - combi, nieco 
uszkodzona. Oglądać: Po­
znań. ul. Gonlańska 13 — 
warsztat samochodowy, 
tel. 445-85, od godz. 17.

26408?

41 ŁoŁale
Mieszkanie pokój z kuch­
nia i balkonem, komfor­
towe na Jeżycach, zamie­
nię na większe, może bvć 
spółdzielcze. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
26350g.

+ Dnia 21 maja 1970 r. zmarł po długiej i cięż­
kiej chorobie przeżywszy lat 62. opatrzony 

sakramentami sw„ nasz kochany mąż, ojciec, 
brat, dziadek, szwagier, zięć, teść, wujek i ku­

zyn. śp.

MAKSYMILIAN BARCZEWSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 25 

bm. o godz. 14.15 na cmentarzu junikowsklm.
W głębokim smutku pogrążone

żona, córki i rodzina
'•7670"

+ Dnia 21 maja 1970 r. zmarł mój drogi maż 
ojciec, syn. brat, zięć, szwagier, dziadek 

! wujek, lat 49. śp.

CZESŁAW OZMINA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 23 bm. 

” godz. 12.45 z kaplicy cmentarnej na Juniko­
wie.

W głębokim smutku pogrążona
żona z dziećmi, wnukiem i rodzina

Poznań. Naramowicka 22. 2772R?

X r>nia 21 maja 1970 r. zakończył swój praco- 
• wity żvwot po krótkich cierpieniach, mój 

najdroższy maż

KAZIMIERZ TOPOL
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 25 
bm. o godz. 13.40 na Junikowie.

O bolesnej stracie zawiadamia
ŻONA

Doznań Wlełka 12. 27712?

Dnia 22 maja 1970 r. po długich cierpieniach 
odszedł od nas na zawsze najukochańszy 

mąż, ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 67

TADEUSZ FLUDRA
rolnik

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 24 bm. 
o godz. 13 na cmentarzu parafialnym w Krero- 
wie.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Marknwice. DOW. Środa. 27690?
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Panu pokój wynajme. 
Hetmańska 3 m. 2. 26319?
Zamienię kwaterunkowe 
3 pokoje, kuchnia, łazien­
ka, III ptr„ na 2 pokoje, 
kuchnia i pokój, kuchnia 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 26341 g.
Zamienię mieszkanie Jed­
nopokojowe z łazienką, 
ul. Engla, na podobne 
dwupokojowe. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 26414g.
Młode bezdzietne małżeń­
stwo poszukuje pilnie po­
koju. Oferty „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 
2F236g.
Małżeństwo w średnim 
wieku, poszukuje wolne­
go pokoju, blisko tram­
waju Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 25694?
Zamienię mieszkanie sa­
modzielne 2 duże pokoje 
z kuchnia, piece, balko­
nem. I ptr„ Łazarz, na 
pokój z kuchnią lub dwa 
małe z kuchnią. Chetnfe 
w nowym budownictwie. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 26347g.
Bydgoszcz — 3 pokoje, 
kuchnia, wygody zamie­
nię na mniejsze w Pozna­
niu. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Bvdgoszcz, Pomor­
ska 1. nod nr 110. K3354
Zamienię mieszkanie 3,5- 
pokojowe. komfortowe na 
3-pokojowe mnieisze, e. o., 
do II ptr. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
26407?.
Małżeństwo bezdzietne po 
szukuje pokoju na dwa 
lata, najchętniej okolice 
Golęcina. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
26412g.
Puszczvkówko, 3 pokoje 
zamienię na 2 pokoje sa­
modzielne w Poznaniu. 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 26419g.
Stażystka poszukuje po­
koju w okolicy Starego 
Rynku lub w centrum 
miasta. Ofert? kierować 
.Prasa”. Grunwaldzka 19 

dla 26423g.

Sprzedam połowę willi 
komfortowej, piętro. Wia 
dcmość: Włodkowica 32 
(Grunwald). 27148g
Wille jednorodzinną wy­
łączoną, 4-pokojową, ku­
chnia, łazienka, central­
ne, ogródek, bliżej tram­
waju, do 500.000 zł cd 
właściciela spiesznie ku­
pię. Oferty „Prasa” —
Grunwaldzka 19 dla 27203g
Parcelę 623 m’, Poznań
Kobylepole, do zabudowy 
— sprzedam. Oferty War 
szawa, ul. Śmiała 5/7 — 
Genowefa Likowska.

27768?
Działkę do pół hektara, 
Piątkowo, Suchylas. Prze 
źmirowo — kupię. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 27767g.______________
Domek z ogrodem przy 
Poznaniu, sprzedam. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2736Łg.____________
Sprzedam gospodarstwo 
rolnej Goleczewo, powiat 
Poznań. Kolej, autobus, 
szkoła na miejscu. — 
Lamch. 27677?
Sprzedam parcelę pod bu 
dowę. Wiadomość: Pusz­
czykowo, Poznańska 33 — 
piekarnia. 26301?
Sprzedam działkę na Je­
życach z prawem budo­
wy osobie posiadającej 
prawo pierwokupu. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 26320g.
Kupię domek jednoro­
dzinny w Poznaniu. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwaldz­
ka 19 dla 26349g.

IB Znnhv Różne
Zgubiono świadectwo 
szkolne z siódmej klasy 
Szkoły Podstawowej 33, 
na nazwisko Tadeusz Kam- 
za.
Pies foxterrier, zaginał. 
Zwrot, wiadomość — wy­
nagrodzę. Mazowiecka 1, 
tel. 477-12. 27348?
Pies ratlerek tzw. saren­
ka — zaginął. Zwrot, wia 
domości — dobrze wyna­
grodzę. Kórnicka 26B m. 
1. teł. 741-34 . 27530?

Zaginął pies foxterrier 
biały, żółte uszy, okolica 
stadionu „Warta”. Infor­
macje z wynagrodzeniem. 
tel. 337-74. 27701?

Wynożyczalnia najmod­
niejszej garderoby ślub­
nej oraz nakryć do 
chrztu. Mickiewicza 20. 
_____________________25321 g 
Grzejniki stalowe - sześć­
dziesiątki oraz formy met. 
tyn Alfa - SR DZ-3. try- 
linka - M-4 — wykonuje 
Traugutta 15, warsztat.

26833?

• Matrymonialne

I Dla siostrzenicy poszuku­
ję pokotu 1 lub 2-osobn- 
wege. Ofert? tel. 734-61 
wewn. 72. godz. 8—15.

i WHn

Młode małżeństwo poszu 
kuje pokoju, najchętniej 
Osiedle Warszawskie. O- 
ferty „Prasa”. Grunwald? 
ka 19 dla ’6433g.

Biuro Matrymonialne — 
Małżeństwo” — Poznań, 

Libelta 29 — poleca swoje 
usługi w kojarzeniu mał­
żeństw. Czynne — godz. 
15—19. 25553?
Dla panny, lat 29, średnie 
wykształcenie, zgrabna, 
nracująca, z braku znajo 
mości poszukuje się od­
powiedniego kandydata 
w celu matrymonialnym. 
Pośrednictwo rodziny mi­
le widziane. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
96971?.

• ^iprnrhomośri

Prywatne Biuro Matrymo 
nialne „Neptun” Gdańsk. 
Śniadeckich — pomyślnie 
kojarzy małżeństwa od 
1920 roku. 1237n

Sprzedam domek campin 
gowy rozbierany — 2-oso- 
bowy (położenie Zanie 
myśl — jezioro). Oferty 
..Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla ?7211g.

Wdowa, przystojna z włas 
ną rentą i samodzielnym 
mieszkaniem, noślubi ucz 
ciwego nm do lat 68. O- 
ferty „Prasa”. Grunwaldz 
ba jo d1->
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1 czerwca Dzień Dziecka

TEATRY
POLSKI — g. 19 „Hamlet”; NO­

WY — g. 17 „Ania z Zielonego 
Wzgórza”; OPERA — g. 19 „Wie­
czór baletowy”; OPERETKA — g. 
19 „Hrabia Luxemburg”; MARCI­
NEK — g, li „Siała baba mak”, g. 
17 „Baśń o pięciu braciach”.

KINA

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 10. 12.30, 15 „Ryszard 
Lwie Serce i Krzyżowcy” (USA 16 
1.); g. 17.30, 20 „Buntownik bez po 
wodu” (USA 16 1.); APOLLO — g. 
10, 12.30, 15.15, 18, 20.30 „Pojedynek 
W Słońcu” (USA 16 1.); BAŁTYK 
— g. 10. 12.30, 15.15. 18. 20.30 „Bi­
twa o Anglię” (ang. 14 1.); CZTER­
NASTKA — nieczynne; GONG — 
g. 10, 12, 16 „Testament gangstera” 
(franc. 14 1.). g. 18, 20 „Romans z 
nieznajomym” (USA 16 ],); GRUN­
WALD — g. 16 „Królowa stacji 
benzynowej” (radź. 11 1.), g. 17.30, 
19.30 „Jak rozpętałem II wojnę 
światową” (cz. I poi. 14 1.); GWIA 
ZDA — g. 10.30. 13. 15.30. 18 . 20.15 
„Miłosne przygody Moll Flan- 
ders” (ang. 16 1.); KOSMOS — g. 
17, 19.30 „Dzień oczyszczenia” (poi. 
14 1.); MALTA — g. 16 „Tajemni­
czy mnich” (radź. 14 1.). g. 18, 20 
..Morderca zostawia ślad” (poi. 16 

1.); MINIATURKA — g. 15 ,,Wiel 
ki wąż Chingachgook” (NRD 11 
1.), g. 17, 19.30 „Synowie Kathie 
Elder” (USA 16 1.); OLIMPIA — g. 
10, 12.30, 15. 17.30. 20 „Most” (iug. 
14 1.); OSIEDLE — g. 17 „Miecz 
dla króla” (USA 7 1.), g. 19.30 „A- 
merykańska żona” (włoski 16 1.); 
PANCERNIAK — g. 17.30, 20 „Po­
radnik żonatego mężczyzny” (USA 
16 1.); PAŁACOWE — g. 12.30. 15.30 
„Żyrafa w oknie” (czeski 7 1.), g. 
17.30, 20 „Wiosenne wody” (czeski 
16 1.); PRZYJAŹŃ — g. 15.30. 18, 
20.15 „Waleczni przeciw rzymskim 
legionom” (rum. 14 1.); RIALTO 
— g, 16.30, 19.30 „Jak rozpętałem 
II wojnę światowa” (cz. II i III 
poi,. 14 1.); RUSAŁKA (Swarzędz) 
— g. 15. 17 „Winnetou” (cz. I — 
jug. 11 l.)z g. 19.30 „Cztery damy 
i as” (franc. 18 1.): SCALA — g. 
16, 18.15 . 20.30 „Zawodowcy” (USA 
14 1.); TĘCZA — g. 15.30, 19 „Bunt 
na Bounty” (USA 14 1.); WARTA 
— g. 15. 17.30, 20 „Cztery damy i 
as” (franc. 18 1.); WCZASOWICZ 
(Puszczykowo) — g. 14.30. 16.45, 
19.15 „Jarzębina czerwona” (poi. 
14 1.); WILDA — g. 15 „Winnetou 
wśród Sępów” (jug. 11 1.). g. 17.30, 
20 „Raj na ziemi” (poi. 14 1.); 
WŁÓKNIARZ (Stęszew) — nieczyn 
he; WRZOS (Luboń) — nieczynne; 
WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.15 
„Kobieta wąż” (ang. 16 1.); FOTO- 
PLASTIKON — g. 12—20 „Kobieta 
w USA i Polonii Amerykańskiej”.

DYŻURY
Interna, chirurgia ogólna, oku­

listyka. neurologia — Szpital Miej 
ski im. Strusia, ul. Walki Młodych 
7, tel. 511-11,

Laryngologia — Szpital Klinicz­
ny im. Święcickiego, ul. Przyby­
szewskiego 49. tel. 67-12-31.

Psychiatria — Klinika Psychia 
tryczna, uL Szpitalna 29/33. tel. 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20). Wypadki uliczne 
teL 99; nagłe zachorowania w do­
mu tel. 666-66; dla Poznania po­
rady lekarskie, tel. 637-35 — pod­
stacje: ul. Kórnicka 6. Bukowa 8 
1 Ugory 18 — całą dobę: dla pow. 
poznańskiego (ul. Kościuszki 103. 
tel. 566-66). Podstacja w Luboniu 
tel. 09 — całą dobę.

Ambulatoria: internistyczne (ul 
Chełmońskiego 20) — czynne cała 
dobę: pediatryczne (Chełmoń­
skiego 20). g. 15—23 niedz. i świę­
ta — cała dobę: stomatologiczne 
(uL Chełmońskiego 20) czynne oc 
18—7 w nledzl 1 święta — cała do­
bę: chirurgiczne I — ul. Kórnic­
ka 8. tel. 707-19 — całą dobę; chi­
rurgiczne II — ul. Kasprzaka 18. 
tel. 623-55 — całą dobę.

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz. 18—23. niedz i święta g. 13— 
23; Grunwald (Kasprzaka 16. tel 
664-26): Jeżyce (Mickiewicza 31. 
teL 420-37); Stare Miasto (Gar­
baty 61. tel. 543-95): Nowe Miasto 
(Kórnicka 8. telefon 710-82): Wilda 
(Dzierżyńskiego 149. tel. 318-65). 
Zgłaszanie wizyt w stacji PR. tel. 
666-66.

„Telefon Zaufania” nr 586-87 
(dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog) czynny cała dobę. Po­
rady w zakresie Prawa rodzinne­
go. alkoholizmu oraz chorób we­
nerycznych od R. 15.30 do 22.30.

Porady przeciwalkoholowe, tel. 
539-18. dyżury Informacyjne w dni 
powszednie g. 8—19.

Apteki: Armii Czerwonej 25 
(dyżur świąteczny i nocny). 
Główna 53. Ziębicka 10. Staro- 
łecka 79 (dyżur nocny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt: 
td. Grunwaldzka 248 tel. 67-24-14. 
od 8—21. w nocy nagłe wypadki.

RADIO
SOBOTA — PROGRAM I: Fala 

1322 m i UKF 66,62 MHz (do g. 17): 
8.-05 Dzień dobrv. tu Redakcja 
Społeczna: 8.10 Mozaika muzycz­
na; 8.44 Konc. życzeń; 9 Dla kl. 
in—IV (wychowanie muzyczne). 
Cyfcl; Uczmy się śpiewać: 9.20 
Nowości muzyczne trzech radiofo 
nii; 10.05 „Pierwszy czytelnik” 
opow. 3 (ostatnie); 10.05 Muz. oo- 
ważna: 10.50 Gdzieś na Ziemi...; 
U Dla szkół średnich (wychowa­
nie obywatelskie) Szczerze o trud 
ńych sprawach: 11.20 Graja hutni­
cze zesp. rozrywk.; 11.49 Rodzice 
a dziecko; 12.35 Konc. z polone­
zem: 13 Dla kl. ITT—IV (jeżyk pol­
ski) „Muszę ja odnaleźć” słuch.; 
13.25 Wesoło dziś w naszei wsi; 
13.40 Więcej, leniej, taniej; 14 Czy 
znasz te książkę?: 14.35 z polskiej 
muzyki baletowej: 15.10 Godzina 
dla dziewcząt i chłopców: 16.05 10 
minut — gra Ork. Wal-Berea; 16.40 
Popołudnie z młodością; 18.50 Muz. 
i Aktuałn.: 19.15 Społem dla współ
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7 czerwca odbędzie się w Kędzierzynie centralna akademia 
z okazji dorocznego Dnia Chemika. W Wiełkopolsce dzień 
ten obchodzony będzie wcześniej. Dzisiaj o godz. 15 w sali 
Garnizonowego Klubu Oficerskiego zbiorą się pracownicy 
poznańskiego Przedsiębiorstwa Obrotu Produktami Naftowy­
mi CPN, by uczcić święto pracowników przemysłu chemicz­
nego.
Akademia poznańskiej CPN 

będzie przede wszystkim oka­
zją do podsumowania ogól­
nych wyników przemysłu che 
micznego w naszym kraju i 
wspomnianego przedsiębior­
stwa w minionym roku. Zosta 
ną też wręczone liczne wyróż 
nienia uzyskane w ramach 
współzawodnictwa zakładowe­
go. M. in. proporczyk prze­
chodni za osiągnięcia ekonomi 
czne w ub. roku otrzyma zało 
ga stacji benzynowej w Poz­
naniu przy ul. Bułgarskiej.

W wielkopolskich placów­
kach CPN z każdym rokiem 
wzrasta ilość sprzedawanych 
paliw i innych środków potrze 
bnych motoryzacji. Ponad 20 
procent paliw sprzedaje CPN 
w stacjach benzynowych, któ­
rych w Wiełkopolsce mamy o- 
becnie 92, w samym zaś Poz­
naniu 16. W najbliższym 5-le 
ciu liczba ta wzrośnie do 118 
w województwie i 21 w mieś­
cie. Będzie to możliwe dzięki 
budowie nowych stacji ben­
zynowych. Przewiduje się, że 
do końca 1975 roku CPN wy­
buduje w Wiełkopolsce 38 sta 
cji, m. in. w Jarocinie, Koś­
cianie, Turku, Trzciance i Cho 
dzieży. W połowie tego roku 
Poznań otrzyma bardzo nowo 
czesną stację przy ul. Bodaw- 
skiej, przy szosie w kierunku 
Ostrowa. Otwarcie tej placów 
ki ma nastąpić w III kwarta 
łe. Niestety, w okresie najbliż 
szych lat ulegnie likwidacji 12 
stacji, np. z racji niewłaściwej 
lokalizacji.

Trzeba podkreślić, że obec­
nie po przekazaniu już wszyst 
kich stacji ajentom (poznań­
ska CPN zatrudnia ich 250), 
znacznie poprawiła się obsługa 
klientów. Lepsze jest też :.ao- 
patrzenie stacji w paliwa i o- 
leje, zwłaszcza benzynę wyso­
kooktanową o liczbie 94: Dość 
liczna jest liczba stacji pełnią

Na Grunwaldzie
o porządku publicznym

Wczoraj z udziałem sekreta 
rza KW PZPR Cz. Kończala 
odbyło się posiedzenie plenar­
ne Komitetu Dzielnicowego 
PZPR Grunwald. Przedmio­
tem obrad, którym przewodni 
czył I sekretarz KD, R. Szpin 
gier były sprawy dalszego U- 
macniania ładu, porządku i dy 
scyplmy społecznej. (zm)

nego dobra; 19.30 Wędrówki mu­
zyczne po kraju: 20.25 Piosenki 
o flocie powietrznej i inne: 20.47 
Kronika sportowa oraz oficjalne 
wyniki XI etapu WP z Poczdamu: 
21 „Zgaduj Zgadula”; 22.30 Rewia 
ork. tan.; 23 Infor. z Wyścigu Po­
koju; 0.10 Program nocny z Kosza 
lina.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7, 8, 10, 
12.05. 15.65. 18, 20, 23. 24. 1, 2, 2.55.

TRANSM. Z TRASY XI ETAPU 
WP: g. 14.30. 15. 16, 16.15.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz: 8.35 Nasze spotkanie; 
8.55 Chwila muzyki; 9 G. Holst: 
„Planety” — suita: 9.35 Reportaż 
Red. Społ.; 9.55 Muz. operetkowa 
z nagrań Orki Rozgł. Bydgoskiej 
PR; 10.25 Teatr PR — „Miejsce 
urodzenia, czyli ballada o wybo­
rze dróg” słuch.; 11.10 Z nowych 
nagrań czołówki polskich piosen­
karzy — wyk. j. Rawik. J. Połom 
ski. S. Przybylska i T. Tutinas; 
11.22 Konc. chopinowski: 13 Czas 
dobrych gospodarzy; 13.20 Stare 
melodie — nowe opracowanie; 
13.40 Proszę mówić, słuchamy — 
H. Auderska; 14.05 „Amatorskie 
zespoły przed mikrofonem”: 14.30 
Antykwariat z kurantem. — „U 
wdowy chleb gotowy” gawęda; 
14.45 „Błękitna Sztafeta”; 15 Czy­
tamy „Ruch Muzyczny”; 15.25 Meł. 
rozrywk.; 15.35 Liga kobiet radzi, 
informuje: 15.50 O czym pisze pra 
sa literacka: 17.15 Wielkopolskie 
aktuałn. turyst.: 17.25 Grająca sza 
fa: 17.55 Radioexpress; 18.10 Listy 
spod lipy — felieton: 18.20 Widno 
krąg — wydarzenia, opinie, reflek 
sie ze świata nauki: 19.15 Jeżyk 
francuski: 19.31 Matysiakowie ode. 
717 pow.: 20.01 Recital tygodnia z 
nagrań E. Statkiewicza — skrzyp­
ce; 20.31 „Samo życie”; 20.4’1 „Hal 
lo — Doiły” audycja słowno-mu­
zyczna: 21.11 Mały relaks — „Re­
laks” — humoreska E. White’a; 
21.26 Nuty i nutki: 22.30 Gra Kwnr 
tet Davę Brubecka: 22.45 Zespół 
„Dziewatka”; 23.15 Konc. muz. po 
pularnej: O.in Program nocny.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30. 7.30, 
8.30. 9.30, 12,05. 14. 16, 19 , 22. 23.50, 
1, 2. 2.55.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz; 
17,05 Mistrzowie piosenki klasycz­

cych dyżury pełnodobowe (13) 
oraz takich, które w normalny 
dzień pracują do godz. 22 (79). 
Ponadto w niedziele wiele sta 
cji czynnych jest przez całe 
przedpołudnie.

W ramach poprawy obsługi 
klientów i zagwarantowania 
dobrej jakości materiałów pę­
dnych CPN wprowadziła osta 
tnio kapslowanie 1-litrowych 
pojemników z olejami. Inicja­
tywa ta wyszła właśnie z Po 
znania i system ten stosują już 
wszystkie rozlewnie olejów.

O wzroście usług i popra­
wie zaopatrzenia świadczy tak 
że liczba 20 000 do 
40 000 klientów obsługiwanych 
dziennie w sezonie przez 
wielkopolskie stacje CPN. (c)

swoim świętem
W Wytwórni Wyrobów Ty­

toniowych odbyło się wczoraj 
wojewódzkie spotkanie akty­
wu samorządów robotniczych 
pracowników przemysłu spo­
żywczego i cukrowniczego. W 
przededniu zbliżającego się 
Dnia Pracownika Przemysłu 
Spożywczego, który po raz dru 
gi obchodzony będzie 30 maja 
zasłużonym pracownikom wrę 
czono cenne wyróżnienia. 20 
działaczy otrzymało Złote Od­
znaki Zasłużonych dla Przemy 
słu Spożywczego, a 120 pra­
cownikom wręczono nagrody 
rzeczowe i pieniężne.

Zebrani wysłuchali prelekcji 
pt. „Lenin w Polsce” oraz kon 
certu muzyki rosyjskiej.

W czasie centralnych uro-
czystości 
Przemysłu

Dnia Pracownika
Spożywczego

Warszawie, Wielkopolskę
W

re-
prezentować będzie 120-oso- 
bowa grupa wyróżniających 
się pracowników i aktywis­
tów związkowych, (map)

Grunwaldzkie „Lato ZMS-70“
Wzorem ubiegłego roku „Akcja Lato ZMS-70” dzielnicy 

Grunwald przebiegać będzie pod znakiem możliwie najlep 
szego zagospodarowania wolnego czasu młodzieży pracują­
cej, w oparciu o maksymalne zaangażowanie w tę akcję
zakładowych kół ZMS.
W tym celu wszystkie koła 

połączono w 8 grupach, w skład 
których wchodzą koła działa­
jące w sąsiadujących ze sobą 
zakładach pracy, bez względu 
na ich Wielkość. Tak np. połą 
czono w jedną grupę koła 
istniejące przy Spółdzielni 
„Lumet”, Elektromontażu, Wo 
jewódzkiej Stacji Krwiodaw­
stwa Laboratorium Badania 
Wody, Poznańskim Przedsię­
biorstwie Transportu Sanitar­
nego, Poznańskich Fabrykach 
Mebli, Poznańskiej Wytwór­
ni Produktów Spożywczych i 
jeszcze kilku innych — razem 
11 zakładów. Doświadczenia u- 
biegłych lat dowiodły, że orga 
nizacja wszelkich imprez i ak­
cji jest o wiele lepsza przy po­
łączonych siłach i możliwoś­
ciach. W jednym zakładzie są 
np. dobrzy działacze sportowi, 
inny dysponuje transportem, 
jeszcze inny ma poważniejsze 
środki na organizowanie tury 
styki. Zamiast zawieźć pra­
cowników na jednorazową wy 
cieczkę na drugi kraniec kra­
ju, przy pomocy pozostałych 
organizuje się niedzielny wy­
poczynek. Całością działalnoś 
ci grup kieruje Dzielnicowy 
Sztab Akcji „Lato ZMS-70”, 
przy wybitnej pomocy

ka nożna i siatkowa oraz lek 
koatletyka) z udziałem 150 za 
wodników, pracowników poz­
nańskich zakładów pracy. Łącz 
nie na świąteczny wypoczy­
nek do Wągrowca wyjedzie 
około 450 członków grunwal­
dzkich zakładowych kół ZMS, 

a grupa 50 osób rozbije namio 
ty na wągrowieckim stadio­
nie. Z soboty na niedzielę licz 
ba biwakujących znacznie 
wzrośnie. I tak już trwać bę 
dzie do końca lata, (bw)

FOTOGRAFIKA

Z. Dłubaka

Dla każdego coś miłego
Tegoroczne obchody Międzynarodowego Dnia Dziecka, 

przebiegające pod hasłem, m. in. „Wszystkim dzieciom na 
świecie — pokój i nauka”, trwać będą od 31 bm. do 7 czerw­
ca. Głównym ich organizatorem jest Towarzystwo Przyja-
ciół Dzieci przy 
wyeh, związków 
społecznych.
W programie

współudziale m. in. prezydiów rad narodo- 
zawodowych, organizacji młodzieżowych i

obchodów
Dnia Dziecka szczególny na­
cisk położono na organizowa­
nie imprez związanych z 25 
rocznicą zwycięstwa nad fa­
szyzmem, powrotu ziem za­
chodnich i północnych do Ma­
cierzy oraz 100 rocznicą uro­
dzin W. Lenina. W związku z 
tymi rocznicami odbędą się 
spotkania dzieci z kombatan­
tami II wojny światowej, po­
wstańcami wielkopolskimi, 
działaczami ruchu robotnicze­
go i społecznego. Organizowa 
ne też będą wycieczki do 
miejsc upamiętnionych walką
i męczeństwem 
skiego.

W programie 
także spotkania

narodu pol-

uwzględniono 
aktywu dzie-

cięcego z władzami politycz­
nymi i państwowymi. Odbę­
dzie się również szereg imprez 
takich, jak: capstrzyki, wie­
czornice, zloty, sejmiki samo­
rządów dziecięcych, rozmaite 
konkursy, kiermasze, zawody 
sportowe, korowody i zaba­
wy. . Tak bogaty program za­
pewnia każdemu dziecku u- 
dział najmniej w jednej impre
zie, choć nic 
szkodzie, by 
w kilku.

W każdej 
się imprezy

nie stoi na prze- 
uczestniczyło ono

dzielnicy odbędą 
centralne. Na Je­

życach będzie nią 1 czerwca 
barwny pochód dziecięcy, któ­
ry przejdzie ulicami tej dziel­
nicy. Na Wildzie główna im­
preza odbędzie się 30 bm. w 
w Ogrodzie Jordanowskim

„Ikonosfera-2“

DKKFiT.
Akcję 

dzielnicy 
ruje rajd

„Lato ŻMS-70” w 
Grunwald zainaugu 
turystyczny na tra-

sie Wągrowiec-Kobylec-Wą- 
growiec, który odbędzie się w 
najbliższy czwartek, 28 bm. 
Tego samego dnia na Stadio­
nie Miejskim w Wągrowcu od 
będą się zawody sportowe (pił

nej: M.30 „Prom” — ode. 10 pow.; 
17.40 Piosenki z „włoskiego buta”; 
18 Ekspresem przez świat; _ 18.05 
„Klaser” — magazyn filatelistycz 
ny; 18.20 Pięć bluesów; 18.45 Spot­
kanie przy belgijskich płytach; 
19 Naokoło świata — K. Dziewa­
nowski: „Mój kolega czarownik”; 
19.15 Klub Grającego Krążka; 19.55 
Jak na „Szpilkach” — magazyn 
satyryczny; 20.25 Poezja i piosen 
ka (powt.); 20.45 Chleb i mity — 
rep.; 21.05 Klub Grającego Krąż­
ka — wydanie dla fonoamatorów; 
21.20 Warszawa — Paryż — Rzym 
w piosence; 21.50 Opera E. Sucha 
ne’a: „Krutniawa”; 22.08 Gwiaz­
da siedmiu wieczorów — Zespół 
The Beatles; 22.15 Powieść w wyd. 
dźw.: „Saga rodu Forsyte’ów” — 
ode. 8 (powt.); 22.45 Taki bvł jazz; 
23 Wiersze o matce; 23.05 Wieczór 
ne spotkania z piosenką radziec­
ką; 23.50 Śpiewa Orietta Berti.

NIEDZIELA — PROGRAM U 
Fala 1322 m i UKF 66,62 MHz (do 
g. 14); 8.20 Samo życie; 8.30 Prze 
krój Muzycznv Tygodnia: 9.05 „Fa 
la 56”; 9.15 Magazyn Wojskowy; 
10 Dla dzieci w wieku przedszkol 
nymt ..Tajemnicza mama” — słu­
chowisko: 10.20 Radioniedzielą 
informuje i zaprasza: 10.30 Pio­
senką Miesiąca; 11 Rozgłośnia Har 
cerska; 11.40 Anegdoty i fakty — 
magazyn historyczny: 12.15 wesoły 
autobus: 13.15 Nowości Programu 
Ill-go; 14.05 Radioniedzielą — 
Najlepsze z ich repertuaru; 14.30 
„W Jezioranach”: 15.10 Mel. lu­
dowe w wvk. Chóru i Kapeli Slas 
kiej; 15.45 Tygodniowy przegląd 
wvdarzeń miedzvnarodowvch: 16.05 
Duet fortepianowy: Ferrante 
Teicher — w repertuarze melodii 
filmowych: 16.40 Teatr PR: ..Safo- 
na” — słuch.: 17.50 Melodie roz­
rywkowe; 18.05 Koncert życzeń: 
19.15 Przy muzyce o sporcie (w 
tym sprawozdanie z XII etapu — 
studio Halle): 20.30 „Matysiako­
wie”: 21 Radioniedzielą — Musi- 
calia: 21.30 Radiovariete 78: 22.30 
Gra Ork Tan. PR nod dvr E. 
Czernego: 23.10 Informacje o Wy­
ścigu Pokoju: 23.15 Tańczymy do 
nółnocy; 0.10 Program nocny z Rze 
szowa.

TRASM. Z TRASY XII etapu 
WP: g. 14, 15. 15.30, K,

przy ul. Bema, a na Starym 
Mieście 31 bm. w parku na 
Cytadeli. Dzieci Nowego Mia­
sta wezmą udział 31 bm. w im 
prezie ,która odbędzie się w 
Parku Tysiąclecia. Grunwaldz 
ka główna impreza zorganizo­
wana będzie także 31 bm. w 
Parku Kasprzaka. Dzieci będą 
mogły brać także udział w za­
bawach organizowanych na 
placach gier, w szkołach, za­
kładach pracy, świetlicach 
itp.

Do obchodów MDD włączył się 
też poznański Pałac Kultury. Od 
28 bm. do 2 czerwca organizuje 
on „Tydzień Filmów Dziecię­
cych”. Wyświetlane one będą w
Kinie 
od 1 
dzie

Pałacowym, 
do 3 czerwca 
konkurs pt.

obrazki”. Na płytach

Natomiast 
trwać bę- 
„Kamienne 

betonowych
przed Pałacem Kultury dzieci po­
pisywać się będą swoimi umiejęt­
nościami plastycznymi.

Tradycyjnym zwyczajem w 
niedzielę 31 bm. i 7 czerwca 
TPD zorganizuje w Poznaniu 
i miastach powiatowych wo­
jewództwa zbiórki uliczne.

(a)

Tel. 657-18, godz. 8.30-15 |

Jest to po prostu kompozycja przestrzenna złożona z szere­
gu fotogramów — aktów, ustawionych na drodze wiodącej 
widza do pomieszczenia również zabudowanego fotogra­

fiami tego samego aktu. Odpowiednia kompozycja zabudowy 
zmusza widza do odsuwania zdjęć, dotykania ich by przejść do 
następnej części „sfery”.

Czyni to wszystko dość specyficzne wrażenie, ale stanowi za­
razem wykładnię idei Zbigniewa Dłubaka, jednego z najwybii- 
niejszych fotografików polskich. Ideę tę wyrazić można w jednym 
zdaniu: dzisiejszy człowiek żyje wśród obrazów i nimi samymi, 
„ikonosferę” napotyka wszędzie — w domu, w pracy, w miej­
scach wypoczynku i zabawy, na ulicy. Dalsze zamierzenie eks­
pozycji i kompozycji „tkonosfery-2", to budowanie przestrzeni 

o charakterze aktywnym, wciągającym widza w głąb i zmusza­
jącym do bezpośredniego niemal kontaktu ze zdjęciem.

„lkonosfera-2" wysławiana była do tej pory w Warszawie i Kra­
kowie. Jest to niemal mikro-ekspozycja, sprawiająca duże wraże­
nie, niemniej dyskusyjna. Na pewno wszakże wchodzi ona w za­
kres tej dziedziny fotografii zwanej subiektywną, w której domi­
nuje odautorska próba wypowiadania się, nowego spojrzenia na 
dzieło. Jest to także ten rodzaj ekspozycji, który przygotowano
dla widza dojrzałego.

„lkonosferę-2" eksponuje Klub „Od nowa”. (ec)

WIADOMOŚCI: 6, 7, 8, 9. 12.05, 
15.40. 20, 23, 24, 1, 2 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz; 8 Moskwa z melodią 
i piosenka słuchaczom polskim; 
8.35 Radioproblemy; 10 Wielkopol 
ska niedziela; 12.30 Poranek symf. 
muzyki klasycznej; 13.30 Podwie­
czorek przy mikrofonie; 15 Dla 
dzieci: „Mój brat” — słuch.; 15.30 
Radioniedzielą: „Baj, bajeczko” 
— konc. dla dzieci; 16.30 Koncert 
chopinowski — T. Rutkowska; 17.05 
Warszawski Tygodnik Dźwiękowy; 
17.30 Rewia piosenek; 18 Teatr 
PR: „W tył zwrot” — słuch.; 
18.43 Muzyka rozrywkowa: 19.15 
„W cztery oczy” — aud. słowno- 
muzyczna: 19-45 „Wojsko, strate­
gia obronność”; 20 Wieczór lite- 
racko-muzyczny pt.: „Pamiętnik 
łomżyński”: 21.30 „30 minut dla 
tanecznych par”; 22.05 Ogólnop. 
i Pozn. wiadomości sportowe: 22.35 
Niedzielne spotkania z muzyką; 
23.32 Jazz na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30, 
8.30. 12.05. 17. 19. 22, 23.50.

7.30,

PROGRAM III UKF 66,62 MHz; 
14.05 Przeboje na start: 14.20 „Pe 
ryskop” — przegląd wydarzeń ty­
godnia: 14.45 4/4 — magazyn; 15.30 
„Umowa pozostaje w mocy” — 
humoreski ang.; 15.50 Zwierzenia 
prezentera; 16.15 Najlepsi w stylu 
„soul*: IG.40 „Widzenia miłosne” 
— słuch.; 17 Perpetuum mobile — 
magazyn: 17.30 „Prom” — ode, U 
pow.; 17.40 Mój magnetofon: 18 
Ekspresem przez świat: 18.05 Poło 
nia śpiewa; 18.20 Polowanie na 
mężczyznę; 18.35 Sylwetka piosen 
karza: 19 ..R—H minus” — słuch.: 
19.21 Mini-max — czyli minimum 
słów. maksimum muzyki: 20 
„Igraszki towarzyskie” — aud. 
rozrywkowa: 20.20 Frvderyk Cho­
pin; „Fantazja polska”: 20.45 Me 
lodie Adriatyku: 21 Bluesy na in 
strumenty: 21.15 Poza „Monito­
rem”— opowiada K. Małcuźyński: 
21.25 Mel. z autografem St. Mi­
kulskiego: 21.50 Opera tygodnia — 
E. Suchań: „Krutniawa”: 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — Ze 
spół The Beatles: 22.20 Gawęda 
warszawska; 22.35 Natalia. Anna, 
Olga. Wiera w... piosence: 23 Wier 
sze o matce: 23.05 ..Muzyka nocą”; 
23.50 Śpiewa Pat Boone.

W

TELEWIZJA
SOBOTA: 9.55 — Dla szkół — kl. 

VII — Geografia — „Indie”; 10.25— 
11.55 — „Noc w operze” — film 
fab. prod. ameryk.; 14.25 — Tele­
wizyjny Kurs Rolniczy — „Mecha 
nizacja zbioru siana”; 15 — Pro­
gram reklamowy; 15.05—15.25 —„W 
zielonym obiektywie”; 15.50—16.1( 
—- „Poszukiwania”; 16.15 — XXTH 
Wyścig Pokoju. Sprawozdanie 5 
zakończenia XI etapu na trasie 
Frankfurt — Poczdam (Poczdam): 
17 — Dziennik: 17.10 — Dla mło­
dych widzów — „Piętnaste urodzi 
ny” — reportaż z Pałacu Młodzie­
ży w Warszawie: 18.15 „Pegaz” 
— Przegląd Kulturalny pod red. 
St. Kuszewskiego: 18.55 — Śpiewa 
Ewa Chmiecik; 19.20 — Dobranoc; 
19.30 — Monitor: 20.15 — „Noc w 
operze” — film fab. pród. USA; 
21.45 — Dziennik: 22.05 Kronika 
Wyścigu Pokoju; 22.25 — „Garden 
— Party” — czyli ..Bankiet w krza 
kach” (wznowienie).

NIEDZIELA: 8.05 \— TV Kurs Roi 
niczy — „Mechapizslcją zbioru 
siana”; 8.40 — Przypoińinamy. ra­
dzimy; 9 —• Dlą młodych widzów 
— Klub Pancernych i Klub Poszu 
kiwaczy; 10 — „Dezetfter” — film 
fab. prod. radź.; 10.45 — „Piosenka 
dlą ciebie”; 11.40 — Dziennik: 
12 — Finał Międzynarodowego Tur 
nieju Bokserskiego o Puchar Gry­
fa Pomorskiego; 13.45 — „Porów­
nania”; 14.40 — ..Zlot Gwiaździ­
sty*’ — teleturniej; 15.30 — Klub 

I Sześciu Kontynehtów; 16.15 — 
XXIII Wyścig Pokoju. Sprawozd. 
z zakończenia 12 etami na trasie 
Poczdam — Halle: 17.05 — Estra­
da Literacka — E. Zegadłowicz — 
„Powsinogi beskidzkie” — Układ 
— H. Grvglaszewska i I. Knsprzy 
siak: 17.55 — PKF: 18.10 — ..Zapra 
szamy na pół czarnej”. — Scena­
riusz — Bohdan Piechowski i An­
drzej Rokita — (Wrocław): 19.20 — 
Dobranoc i Dziennik: 20.05 — ..Wie 
czorne - Melodie” — Koncert estra­
dowy z Moskwy: 21.05 — „Siódmy 
przysięgły” — fab. film frańc. — 
(od lat 18): 22.45 — Magazyn spor­
towy i Kroi" Wyścigu Pokoju.

IV zastrzegał prawo zmian.

• Między Dębcem a Luboniem 
ustawiono herb Poznania, napis 
„Serdecznie witamy” itd. Bardzo 
nam się to podoba. Szpecą nato­
miast zawieszone dookoła tego 
chorągiewki, które wyglądem swo 
im przypominają zeprane, podar­
te ścierki. Może by tak je wy­
mienić?
• Czytelnicy sygnalizują nam, że 

w sklepach brak męskich bawełnia 
nych koszul w ciemnych kolorach 
— numeracje 41, 42, 43.

• P. Jadwiga z tri. Malinowej
pyta dlaczego 
brzoskwiniowy

ten sam dżem 
- bułgarski ma

różne ceny i to: 11, 12 i 13 zł. w 
zależności od tego w jakim skle­
pie się go kupuje.

A Dyrekcja PSS wyjaśniła nam. 
że przeprowadzono rozmowę z 
ajentką kiosku spożywczego, znaj 
dujjjcego się na terenie Szpitala 
Miejskiego im. Strusia i zobowią­
zała ajentkę do bezwzględnego 
przestrzegania godzin otwarcia 
kiosku.

A Sklep spożywczy nr 174 przy 
ul. Grochowskiej 49 w I kwartale 
br. zamknięty był z powodu re­
montu. — Wydział Przemysłu i 
Handlu Prezydium DRN Grun­
wald — zapewnia, że przy wyda-
waniu zezwoleń na zamkniecie
sklepu będzie przedłużał godziny 
handlu oraz likwidował przerwę 
obiadową w sąsiednim sklepie.

A Dyrekcja Foto-Optyki wy­
jaśniła, że sklepy wystawiają ra­
chunki do godziny 16 dla odbior­
ców pozarynkowych (instytucji i 
przedsiębiorstw). Dla konsumenta 
indywidualnego rachunek wysta­
wia się do godziny 18.

A Prezydium DRN — Stare Mia 
sto informuje, że budynek przy 
ul. Garbary 96 przewidziany jest 
do rozbiórki. Likwidacja obiektu 
związana jest z realizacją obu­
stronnego poszerzenia ul. Garba- 

(js)

W. W. Stały czytelnik — Art. 29 
ustawy z 23. 1. 1968 r. o powszech 
nym zaopatrzeniu emerytalnym 
przewiduje, że renta Inwalidzka 
ulega na wniosek zainteresowane­
go zamianie na emeryturę, jeżeli 
osiągnął on wiek emerytalny i mo 
że wykazać okres zatrudnienia po­
trzebny do uzyskania emerytury.

(1159)
T. B. — piszący o kupnie domku 

i przydziale mieszkania. Prosimy 
podać nazwisko oraz dokładny ad­
res — odpowiemy listownie. (711)

INFORMUJEMY
Wystawę kaktusów organizuje 

w Domu Technika przv al. Stalin 
gradzkiej Polskie Towarzystwo M: 
łośników Kaktusów. Ekspozycje 
jbedzie można zwiedzać dzisiaj o 
godz. 15—20 oraz w niedzielę. 24 
bm. w godz. 9—19.

Na koncert Wielkopolskiej Or­
kiestry Symfonicznej zaprasza do 
Parku Kasprzaka w niedziele c 
godz. 16.30 Zarzad Dzielnicowi 
TPPR — Grunwald. Wystąpią taU 
że soliści Opery i Oneretki.

Przesłuchanie kandydatów do T1 
Ogólnopolskiego Konkursu Akor 
deonowego odbędzie sie w niedzie 
le. 24 bm. o godz. 9 w Pałacu Kul 
turv. sala 229.

Okresowe zebranie Klubu b. Jen 
ców Wojennych Oflag TT — Wol­
denberg odbędzie sie dzisiaj o 
godz. 17 w Klubie Budowlanych 
przy ul. Szkolnej L


